rano do 


miś: Rozesłanie Apostoła. 
roda: N: M. P. Szkaplerznej. 
Czwartek: 5. Aleksego : Wyz. , 
Piątek: ŚŚ. Szymona nicy i Kamilla. | Adres Re 


Zachód 


— Dziś jako w wigilję uroczystości N. Marji Pan- 
ny Szkaplerznej, rozpoczną się Nieszpórami, z wysta- 


wieniem N, Sakramentu, odpustowe Nabożeństwa w ko- 


ściołach: Narodzenia Najświętszej Marji Panny na Le- 
sznie, Ś-g0 Józefa, Oblubieńca N. Marji Panny na 
Krak.-Przedmieściu, obok Skweru i (jak tojuż wzmian- 
kowaliśmy) w kościele Panny Marji na Nowem-Mie- 
ście (z oktawą), gdzie w czasie Summy jutro słowo 
Boże głosić będzie JX. kanonik Bogdan, zaś w czasie 
Nieszporów JX, Surdykowski. 


|= Jugenheim, 27 czerwca (9 lipca). Jego Cesarska 


Mość Najjaśniejszy Pan, raczył pomyślnie przybyć do 


Jugenheimu dziś o godzinie 6 minut 30 wieczorem. Jej. 


Cesarska Mość Najjaśniejsza Pani z Najdostojniejszemi 
Dziećmi, oraz Wielko-Książęca rodzina Heska, raczyli 
wyjechać na spotkanie Jego. Cesarskiej Mości do stacji 
Bickenbach (*). Š 

— Londyn, 29g0 czerwca (11 lipca). Ich Cesarskie 
Wysokości Wielki Książę Cesarzewicz i Wielka Księżna 

sarzewiczowa, byli obęcni wezoraj na galowym kon- 
recie- w pałacu Buckingham. 


— Wiedeń, 27 czerwca (9 lipca). Królowa Wirtem- 
Hygska Olga Mikołajówna i Wielka Księżniczka Wiara 
*„pstantynówna, wyjechały dziś z Wiednia, Cesarz 
Mstrjacki odprowadzał Najdostojniejszych Gości do 
drorca Zachodniej kolei żelaznej. (Dz: Warsz:) 


Tewnętrznych, z 26go czerwca r. b., Otrzymali urlop: 
4ubernator Lubelski Jenerał-Major Budkowski, w oko- 
miasta Lublina na 28 dni;— za granicę, Wice-Gu- 

% dni. | (Dz: Warsz:), 
,— W roskasach Warszawskiego Ober-Poliemajstra do Po- 
licji Wykonawczej sa NNr 180, 182 i. 183 wydanymi, za- 
| fieszczono: Za rogatką Powązkowską, w domu pod N. 12/28 
przy ulicy Burakowskiej, dwie krowy należące do Stefana No- 
| Wickiego zachorowały. na ksi gosúsz. Celem zapobieżenia sze- 
| tzeniu się tej epizootji, niezwłoćznie należyte środki policyjno- 
weterynaryjne przedsiewzięte zostały.—Oznajmiając 0 tem po- 
licji, peon Kommissarzom „oznajmić mieszkańcom miasta 
posiadającym bydło rogate, że w razie słabości onego obowią- 
ani są niezwłocznie dawać znać do cyrkułu dla przedsięwżię- 
cia w swoim czasie należytych policyjno-weterynaryjnych od, 
ków przeciwko szerzeniu się księgosuszu w mieście, .(G. Polic.) 
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—Q—We wczorajszym naszym artykule, obejmują- 
cym pogląd na skandál w PiE amt k mhar e, żych 
prywatnem, nie byliśmy w stanie. rozwinąć w całej 
pełni myśli naszych, — Rzuciliśmy na papier kilka do- 
raźnych uwag, pod świeżem wrażeniem bolesnych 
faktów. 

Obecnie czujemy się w obowiązku uzupełnić nasze 
refleksje, 


Jest rzeczą niezawodną, że nigdy może nie było 
tyle posiągań na cześć osobistą jednostek, co w czasach 


| obecnych! Objaw to tem smutniejszy, — że wśród 
warstw ukształceńszych -plemić się zaczyna. Ną polu 
kolizji uczać i namiętności, —w sferze drażliwości 
osobistych, nieuchronnych, często w różnorodnej plą- 
taninie stosunków, Siła brutalna nabiera coraz więcej 
znaczenia rozstrzygającego. — Co gorsza, opinja zna- 
cznej większości staje częstokroć po stronie zuchwa- 
łych i silnych przeciwko słabym i bezbronnym, — lub 
z apatyczną obojętnością w tego rodzaju sprawach, 
pozbawia pokrzywdzonego wszelkiej moralnej testy- 


tucji. 

} Jeżeli ten stan opinji tolerującej z nagannem pobła- 
żaniem wybryki pewnych jednostek zaliczyliśmy w 
części na karb dziennikarstwa, a raczej niektórych 
jego organów, nie mieliśmy na myśli wpływu bezpo- 
sredniego, TWA przez to wyrazić, iżby ton 
lub treść artykułów dziennikarskich, same przez się 
mogły skłonić kogo do czynów gwałtownych, do wy- 
kroczeń przeciwko przyzwoitość publicznej. — Wpływ 
tu zachodzić może -tylko pośredni, a przedstawia się 
tylko w dwóch kierunkach: z jednej strony ułatwia 
wydobycie się na światło dzienne pewnym prądom na- 

Fętności osobistych, — z drugiej znów szkodliwie 
dziala na opinję publiczną, osłabiając i niwecząc bro- 

, nią sztucznych parodoksów,—tę siłę moralną, na któ- 

| rej každy poważny sąd wspierać się musi. 

; 

k 


(*) Na kolei żelaznej zm. Darmsztądu do Heidelberga. 


P "RPNE 


Wschód słońca o godzinie 3 min. 57. 


" - Przez Rozkaz*w Wydziale Ministerstwa Spraw. 


_ Radca Kollegjałny Zeontjew, na- 


||: - Dłagość dnia godzin 


= 8 13. Il Ubyło . w » 


Jeżeli dziennikarz powodowany jedynie zawziętością 
stronnictw, rzuca się na osobistość swego przeeiwni- 
kai obrzuca ją gradem słów obelżywych bezkarnie, — 
czyż nie jeden  pyszałek lub awanturnik w życiu pry- 


 watnem nie nabierze przez to pochopu do tem zu- 


chwalszych wybryków swej nieokrzesanej, w karby cy- 
wilizacyjne niedostatecznie ujętej natury. — Przecież 
i on ku wygodzie swej. rozumować potrafi i on zna na 
pamięć szumne tarcze, zwane: „duchem czasu, dążno- 


ścią nowych idei“; — „walką obyt“: lub: „pogardą 


tradycji‘: 

A opinja większości, przyzwyczajona do śmiechu ze 
wszystkiego i wszystkich, «do brutalnego pomiatanią 
osobistościami bez względu na ich wartość moralną, — 
oswaja się stopniowo z tego rodzaju faktami, uważając 
je 'za zjawiska naturalne; którym człowiek przyzwoity, 
przez szkła obojętności przypatrywać się powinien. 

Po wsze * czasy: dziennikarstwo poważne, szanujące 
godnóść swoją i umiejące zdawać sobie sprawę ze 
swego  posłannictwa, = szczepiło w massach. poczucie 
przyżwoitości, honoru i delikatności osobistej, = uęzyło 
jak szanować zasługę, kochać prawdę, ujmować się za 
krzywdy słabszych, podnosić: upadłych a w nieprzy- 
jacielu nawet cenić człowieka. 

Skandal znajdował. sobie życie w drobnych pisem- 
kach bez wpływu, a przy szerokim rożwoju wszelkich 
sił organizmu spółecznego, — odgrywał rolę nieszkod- 
liwej narośli, nieprzeszkadzającej w niczem krążeniu 
zdrowych soków odżywczych. 

U nas przeciwnie, skandal zagościł w szpaltach 
pism, które: o powadze misji swojej głosem wielkim na 
każdej. krzyczą stronnicy, —z góry prawią kązania za- 
chęcające do moralności i pracy, —u spodu w feljeto- 
niku „rzucają błotem na tę lub ową osobistość, wedle 
upodobania. - T . a 

Nikt się zapewne nie zdziwi, że dopatrujemy bliz- 
kiego pokrewieństwa pomiędzy skandalem dziennikar= 
skim i życiowym.—Przyczyna obu jedna:—nieposza- 
nowanie osobistości człowieczej.—Pierwszy służy dru- 
giemu obroną i uzasadnieniem; oba najszkodliwsze dla 
całej spółeczności przynoszą owoce. . 

Wyuzdanie słowa prowadziża sobą wyuzdanie czynu 
a przykład jest zaraźliwym— kto sieje wiatr—zbiera 
burzę. ` 

Dla tego wracamy raz jeszcze do wczorajszego zało- 


żenia: „zbudź się opinjo poważna i odważna.!'* 


—F[— Na wczorajszem posiedzenia Sądu Krymi- 
nałnęgo tutejszego rozstrzygał się jeden“ z tych rzad- 
kich procesów karnych, w których przekonanie sędzie- 
go z trudnością toruje sobie drogę, wśród. zawikłanej 
tkanki mnóstwa wątpliwości i wzajemnie znoszących 
się poszlak. 

W dzień biały spełnioną została zbrodnia w sa- 
mym środku ludnej wioski; zamordowano kobietę za- 
mieszkującą już oddawna w tej miejscowości, po- 
wszechnie szanowaną i kochaną, posiadającą liczne 
stosunki i przyjaciół. Morderca działał naprzód z bez- 
przykładną obojętnością na własne bezpieczeństwo, 
z zaniedbaniem środków ostrożności przedsiębranych 
zwykle przez najmniej wprawnych zbrodniarzy, =a 
przecież dziwny zbieg okoliczności otoczył cały wypa- 
dek tajemnicą tak nieprzejrzaną, że śledztwo sądowe 
z wielką prowadzone energją, zaledwie pochwycić zdo- 
łało charakterystyczne dane, na których wspierać się 
może prawna siła dowodów. 

xk 

We wsi Nowe, pow. Kutnowskim mieszkali pod je- 
dnym dachem małżonkowie; Juljan i Prakseda Żuko- 
wscy, od lat dwudziestu węzlem dozgonnym połączeni. 
Zukowski, człowiek małego wykształcenia potrafił je- 
dnakże pracą i zabiegliwością wznieść się na pewien 
stopień zamożności. Przez długie lata ekonomował u 
różnych panów, zebrał sobie fundusik kilkuset rubli, 
zadzierżawił probostwo w Nowem, potem kupił sobie 
kawałek gruntu w tej wiosce i powoli nabywając u- 
działy od kolonistów doszedł do własności osady 66 
morgów wynoszącej. Nie umiał sobie jednak zjednać 
ani szacunku ani sympatji współobywateli. Opinja 
publiczną wioski i okolicy widziała w nim człowieka 
gwałtownego,  szorstkiego w obejściu,  rozpustnego, 
dręczącego żonę i przepędzającego noce całe na hu- 


lankach w karczmie. 


* 


ROK PIĘĆDZIESIĄTY TRZECL 


16 min. 
p~ » 


i „Kurjera Warsz:”: PLAC TEATRALNY Nr 5, dom W. L. ZABŁOCKIEJ. 


Dnia 3 (15) Lipca 1878 I. 


-~ Na prowincji i w Cesare 
stwie wynosi rocznie rub, sr, 8y 
(w tem mieści się juź opłata pū- 
cztowa za przysyłkę rs. 1 kop.405 
oraz za opakowanie i Ekspedycję 
**rs. 1 kop. 80). 
Prenumerata przyjmuje się rgs 
cznie, półrocznie i kwartalnie. 
Rękopisma nadsyłane de 
Redakcji nie zwracają się 


Sobota: ŚŚ. Wincentego à Paulo. 
Niedziela: Eliasza Pr. i Czesława 
Poniedziałek: Daniela Pr. i Praxedy P. 
Wtorek: Ś. Marji Magdaleny. 


16. 
40. 


nek otaczały żonę Żukowskiego. Kochano ją powszech= 
nie jako kobietę łagodną, miłą, pobożną i uczynną. 
$ympatje ogółu mieszkańców Nowego dla żony stały: 
się nawet głównem źródłem niechęci względem męża, 
gdyż Żukowska była istotnie bardzo mieszczęśliwą 
w małżeńskiem pożyciu. Znosiła swój los z: cichem 
poddaniem się i rezygnacją, uskarżając się tylko cza- 
sem przed bardzo zaufanemi przyjaciołkami. : 


Q i i 
Żukowski wcale się nie taił ze swemi dla żony mezu- < 
ciami. Zaniedbywał swą towarzyszkę jawnie i w spo= - 
sób gorszący. Często dniami i nocami całemi nie po- = 
stał w domu, a gdy się tam pokazał, zwykł był odpo= > 
wiadać na łagodne wymówki żony” brutalstwem i bi- 
ciem, Wiedzieli o tem sąsiedzi, wiedziała służba do- 
mowa, 'Nie tajnem też” było nikomu, że właściciel 66 « 
morgowej osady, okazywał wielką skłonność ku maję- © 
tnej wdówce Magdalenie D., “w której bywał dwa razy 
dziennie, przesiadywał wieczorami i często w jej towa- 
rzystwie ochoczo w karczmie się zabawiał. - Karcz- 
marz Komorowski zeznał, że Żukowski utyskiwał przed 
nim na instytucją małżeńską i na tych, co ją wymy- 
glili. Razu jednego, gdy Komorowski wspomniał Żu- 
kowskiemu 0 konkurach. niejakiego G., do wdowy 
D+**, zagabnięty rzekł gwałtownie: „Sprobuj go tylko 
protegować,—a życie stracisz.'* 
. Wdowa traktowała Żukowskiego po przyjacielsku 
i.wcale nie unikała jego towarzystwa, „gdy ją wszakże 
zapytano, co 0'nim myśli, odpowiedziała: „Choćby 
dziś był wdowcem, nigdybym za niego nie poszła“ 


* u 

Taki był stán rzeczy, aż do dnia 25 września r. z. 
W tym dniu parobcy i słążący Żukowskiego zuajdo- 
wali się w polu przy kopaniu kartofli, on zaś sam do- 
glądał roboty. O godzinie 10-ej rano Żukowski "był 
w karezmie; gdzie gospodarz z sąsiedniej wsi Stefan 
B: wyprawiał huczną stypę po pogrzebie dziecka. Ż. 
z biesiadnikami pić nie chciał i zaraz poszedł w pole. . 
O 12-ej wrócił z ludźmi do domu i jadł obiad w towa- 
rzystwie żony. Po obiedzie wydał parobkom rozpo= 
rządzenia i pojechał żnów do kartofti, na wozie swego 
fornala Walentego Michalaka. Może w godzinę później 
tenże sam fornal wracał do,domu, wioząc. kartofle; 
liście buraczane i kilka główek kapusty, —Pan jego 
jechał z nim razem, ale po drodze zsiadł z wozu.i 
wstąpił do karczmy, z której, jak sam zeznaje, już się 
potem wcale nie wydalał. Michalak zaś zawiózł karto- 
fie do domu i złożył je w komórce w obec pani, po- ; 
czem wrócił do roboty w polu. 


* 

Żukowski utrzymuje, że wszedłszy do karczmy, zą- 
stał tam wdowę D. i kilku jeszcze biesiadników stypy. 
Obecni częstowali się wzajemnie piwem. Wkrótce po- 
tem wdowa D *** opuściła karczmę, uprosiwszy Ste-. 
fana B ***, iżby ją zabrał na swej furmance do sągie- 
dniej wsi Szubska, gdzie ona pragnie kupić owce. ŹŻu=- 
kowski przypomniał sobie, że potrzebuje także owiec, 
skutkiem czego i dła siebie o miejsce na wozie prosił. 
Około godziny .3-ej Stefan B. wsiadł z Zukowskim na 
furę i pojechali razem; Po drodze wstąpili do wdowy 
D., gdzie zostali poczęstowani jejecznicą i kiełbasą, — 
Żukowski zajadał te potrawy z wielkim- apetytem. Pa 
skończonej uczcie, wdowa i dwaj mężczyzni pojechali 
do Szubska i zatrzymali się we dworze u dzierżawców 
Sęczkowskich. 


[3 
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Tam pozostawał Żukowski do godziny 8-mej wie- 
czorem. Obecni zauważyli, że był smutny i nieskory 
do pogawędki, którą zwykle bardzo lubił. Zresztą 
w obejściu jego nie nadzwyczajnego widzieć się nie 
dało. Targował się o owce, pił wódkę i jadł przeką- 
ski i oglądał z ciekawością harmonikę, którą mumłod- 
szy NBęczkowski pokazywał. Około. 8-mej siedział 
Zukowski z Sęczkowskim w ciemnym pokoju, gdy na- 
gle przybył posłaniec z Nowego i oznajmił, że pan 
Żukowska zamordowana. Na tę wiadomość mąż por- 
wał się z kanapy i z wielką rozpaczą podniósł ręce do 
czoła. Prosił obecnych, aby z nim razem jechali do 
trupa żony. Krzyknął kilka razy: „to Jan parobek 
zabił“, poczem usiadł znów na kanapie i zawołał: „poz. 
co ja tam- pojadę, kiedy ona zabita”! | 
Wniesiono niebawem lampkę zapaloną, którą Żu». 
kowsi wziął ze stołu i podszedłszy do lustra, zaczął 


Prawdziwe, natomiast współczucie i szczery szacu- | twarz swoją oglądać. Ślady lekkiego zadraśnięcia 


, 


- 


c 
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"le: Gdy to Józef Sęczkowski zobaczył, "krzyknął za- 
` Na to odpowiedział dość spokojnie Żukowski: ,Poka- 


~ kowscy-zawołali: „Nikt inny. nie mógł jej zabić tylko 


bez 
Eii 
US 0 BŁĄAŁ 


można było dostrzedz na jego lewym policzku i na czo= 
raz groźnie: „Przeglądasz „się, więc tyś zabił żonę!ć 
zywałeś mi harmonijkę panie Józefie, a ja wchodząc 
potem do ciemnego pokoju uderzyłem twarzą o kant 
drzwi i dla tego się przegłądam*. Wtedy obaj Sęcz- 


ty*,.poczem przyzwali na pomoc ludzi i odwieźli Zu- 
kowskiego na miejsce żbrodni. 
f * 
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Staną wszy w obec trupa żony, Żukowski zbliżył się | 
do niego zwolna nie okazując szczególniejszych: oznak 
zmieszania lub przestrachu, pochylił się ku ziemi i po- 
całował zesztywniałą rękę żony. . Franciszek Sęczkow- 
ski mowic „precz od niej; morderco!'* a Żukowski 
przyskoczył do niego i uderzył go w twarz. Straż 
ziemska zapobiegła dalszej bójce i odstawiła Żukow- 
skiego do aresztu gminnego. 


Rozpoczęte na drugi dzień śledztwo sądowe wykryło 
co następuje: Ciało zamordowanej Żukowskiej leżało 


| kaani znal kuchni otoczone krwią obficie rozlaną. 


odal znaleziono zakrwawioną siekierę, narzędzie 
zbrodni. Śmierć nastąpiła skutkiem gwałtownych u- 
derzeń w tył głowy, z rązu obuchem a potem ostrzem 
stępionem. `- Czaszka była potrzaskaną. w ten sposób, 
że-po zdjęciu skóry, kość dała się z łatwością odejmor 
wać rękami. Położenie trupa: nie wskazywało śla- 
walki przedśmiertnej. -Na+ drzwiąch -prowadzą- 
cych do sąsiedniego pokoju znaleziono ślad krwawy, 
w samym zaś pokoju biurko rozbite, powalane krwią, 
w szufladzie papiery porozrzucane i okazał się brak 
Rze z czerwonej «skóry, w której było 13 rs. 
dkryto wszakże pomiędzy papierami książkę. rejest- 
rową, w której kartąch znajdowało się dwieście. kilka- 
dziesiąt rubli, nietkniętych przez złoczyńcę.. Krew 
plamiąca biurko wykazywała, że morderstwo i rabu-. 
nek dokonane zostały jedną ręką. Mieszkanie Żukow- 
skich przedzielone było na dwie połowy: sienią przej- 
ściową; drzwi frontowe z-gankiem bywały zwykle zam, 
knięte, wchodziło się zaś przez -drzwi od dziedzińca. 


 Tamtędy też wszedł morderca i zaraz drzwi z we- 


wnątrz na haczyk zamknął, wyszedł zaś drzwiami 
frontowemi, które też zostawił otworem. 

-Według opinji lekarza opartej na badaniu miazgi 
pokarmowej w żołądku zamordowanej, śmierć. nastą- 
piła w dwie godziny po spożyciu obiadu, zatem praw- 
dopodobnie około godziny 2-giej z południa. Lekarz 

iniował także, iż ślady zadraśnięcia na twarzy 
Żukowskiego nie mogły pochodzić od paznogci, lecz 
zadane były narzędziem ostrem i kłującem na: we- 
wnątrz. = 
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Badanie świadków wykazało przędewszystkiem fakt 
złego pożycia obwinionego z żoną i blizkie stosunki 
łączące tegoż z wdówą D. Przy badaniu szczegółów 
donoszących się bezpośrednio do samego faktu mor- 
derstwa, świadkowie okazali wielką  niestanowczość 
w określeniu czasu dokońańia pewnych czynów. Trzy” 
jednak zeznania stanówcżo walczą przeciw obwinione- 
mu. Stefan B*** ów gospodarz stypy zeznał, że zaraz 
po wyjściu wdowy D*** z karczmy, Żukowski prosił 
go 0 zabranie do Szubska. Gdy mu to zeznający przy- 
rzekł, obwiniony powiedział: 

* „Bądź łaskaw zaczekać tu na mnie, ja muszę wyjść 
za niewiełkim interesem, ale zaraz wrócę.“ 

"W pół godziny a może w godzinę potem wrócił isto- 
tnie: do Warszawy i odezwał. się do zeznającego w te 
słowa: ‚Dobrý kmotr z ciebie, żeś na mnie czekał**— 
poczem zaraz do Szubska pojechali. 

* Okoliczność tę wydalenia się i powrotu Żukowskie- 
gó, potwierdził także Roman Cichocki fornal Stefena 
B***, czem zapizeczył stanówezo tłomaczenia się obwi- 
riionęgo, który owego opuszczenia karczmy: przyznać 
nie chciał i z przepędzęnia owej gódziny czy pół go- 
dziny czasu wcńle się nie legitymował. 

Zeznania obu powyższych świadków wsparte zostały 
niesłychanie ważnem świadectwem kowala Wicińskie- 
go. Kowal ten około 2-ej pd południu pracował przed 
kuźnią na świeżem powietrzu. Naraz zobaczył Zu- 
kowskiego, wychódzącego z karczmy i zdążającego 
szybko ścieżką prowadzącą do domu, Świadek wi- 
dział, jak obwiniony wszedł do mieszkania a przypo* 
mniąwszy sobic, że ma do niego interes o pożyczenie 
szruby, poszedł zwolna ku jego domostwu, Za przy- 
byciem na miejsce, przekonał się, że drzwi były żam- 
knięte; jednocześnie usłyszał wewnątrz jakieś stuknię- 
cie czy jęknięcie a potem łoskot drzwi zamykanych. 
Sądząc, że pomiędzy Żiikowskiemi odbywa się scena 
małżeńska, przez dyskrecją odszedł. 

Wszyscy prawie badani wym procesie świadkowie 
wyrazili moralne przekonanie, że Züköwski jest spra- 
weg zabójstwa żony. Wszyscy zeznali również, iż ob- 
winiońy w-dniu dokonania zbrodni, miał na sobie cią- 
gle ubrarie złożóne, z granatowej kapoty, kamizelki 
i szarawarów płóciennych białych. W tem ubraniu 
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dnych śladów krwi, oprócz maleńkiej plamki na pole 
kapoty, która mogła była, powstać “w 


kowski całował rękę trupa żony. dż 
= Dz Aena E Ko wi Z EŃ 
— Poszlaki walczące przeciw obwinionemu, ósłabione 


Goldmanowa już po odjeździe Żukowskiego do Szubska, 
który to-odjazd na własne oczy widziała, udała się do 
mieszkania  Żukowskiej z interesem, — zastała drzwi 
zobu stron domu zamknięte.— Ciekawa co to znaczy, 
podeszła do okna *i zapukała pytając: „Czy pani. je- 
steś*.— "Na to ż drugiego pokoju odebrała odpo= 
wiedź głosem stłumionym męzkim: „pani nie ma, wy* 


, szła do kuraków''. — Pachciarka zbliżyła się wtedy do 


drugiego okna i zobaczyła mężczyznę siedzącego do 
niej tyłem, ubranego w czarny spencer „i kaszkiet 
z daszkiem, przetrząsającego papiery w biurku. Ogar- 
nął ją przestrach jakiś niewytłómaczony i odeszła po- 
śpiesznie do domu. i 
4 * = 
W tym stanie rzeczy sprawa przyszła pod rozpózna= 
nie Sądu wyrokującego. Pan Andrzej Brzezinski me- 
cenas w znakomitej mowie obrończej, zajmował gię 
ściśle loicznym rozbiorem poszlak obciążających obwi- 


* 
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nionego. Wykazywał kolejno ich niedokładność, nie- 


stanowczość. Złe pożycie pomiędzy ludźmi tak mało 
ukształconemi nie może służyć nawetza odległą poszła- 
kę zbrodni, tem więczj, że zeznania świadków nie zdo- 
łały wykryć nic podejrzanego w stosunku podsądnego 
z wdową D. Żukowski był opiekunem jej nieletnich 


dzieci, z tego powodu odwiedzał ją często, lubił jej 


towarzystwo i całował ią czasem po. rękach. Oto wszy= 
stko, co udowodniło śledztwo, a trudno. przypuścić 
iżby w tym małym światku, gdzie jedni drugiemi ciągle 
się zajmują, bardziej charakterystyczne szczegóły sto- 
sunku uszły bacznego oka sąsiadów. 

Opinja lekarza co do daty śmierci zamordowanej 
Żukowskiej jest niezgodną z rezultatami nauki. Zna- 
komity niemiecki uczony,. professor Vieror, w bada- 
niach swoich nad processem trawienia, dowiódł, iż 
przejście pokarmów z żołądka do cienkich kiszek, 


trwa od 3 do 5-ciu.godzin, a czas ten może się jeszcze. 


przedłużać z powodu chorobliwości organizmu, . lab 
użycia, nadmiaru pokarmów. roślinnych. — Obrońca 
uważa, że w.danym wypadku,. pewnem jest tylko, iż 


Żukowska zamordowana została pomiędzy 2-gą a Śmą 


po południu. — Okoliczność wydalenia się Żukowskiego 
z karczmy przed odjazdem do Szubska, poświadczyli 
ludzie, którzy wtedy od samego rana raczyli się obficie 
wódką, a, więc byli już mocno, pijani, — Żukowski 
rzeczywiście, był już tego dnia w karczmie i wyszedł 
do domu około południa na obiad,—świadkowie mogli 


‘łatwo. nie zapamiętać dokładnie daty tego wy- 


dalenia się,—Zresztą, choćby przypuścić nawet przy- 
szło, że obwiniony był w domu około drugiej, —czy 
można twierdzić, iżby się tam udał w zamiarze zbrod- 


niczym, i czy, miał nawet czas do przeprowadzenia go . 


we wszystkich szczegółach, do rozbicia biurka, i tak 
staramnego zniszcżenia «śladów krwi z ubrania, Prze- 
cież mógł się spodziewać, że w dzień biały zobaczą go 
ludzie, że sam Stefan B'** nie mogąc się doczekać 
jego powretu, zajedzie po niego przed dom i morder- 
stwo na gorącym: uczynku odkryje. Sam Wiciński 
zeznaje, że podsądny nie skradał się chyłkiem do swe- 
go mieszkania, ale szedł: jawnie, zwykłą drogą—Za. 
chowanie się: obwińionego po powrocie do karczmy, 
dowodzi: zupełnej jego niewinności, ` Bardzo chyba 
zatwardziały. zbrodniarz, mógłby z takim spokojem 
spożywać ¿jajecznicę 0 kilkaset zaledwie, kroków od 
trupa zamordowanej ofiary,—W końcu zeznanie Gold- 
manowej, -stanowczo Żukowskiego usprawiedliwia, a 


wiarogodność tego świadectwa nię może: być niczem. 


wzruszoną, skoro Goldimanowa W całym toku zeznania 
okazuje się względem obwinionego nieprzychylną.  Zu- 
kowski nadto został ujętym w Szubsku i zaraz potem 
wtrącony do więzienia nie miał możności porozumie- 
wać się ze świadkami. 


3 
* * 

Prokurator Królewski, p. Kujawski, podziela wywód 

obrońcy. ° Ubolewa, iż sądy śledcze dały się zbyt po= 

spiesznie uwieść głosowi opinji publicznej i skierowały 


wszelkie usiłowania w jednym wyłącznym” kierunku: 


wykazania” winy Żukowskiego. Prokurator uważa tę 
sprawę, za jeden z rzadkich tajemniczych wypadków, 
którego zgłębić nie może sprawiedliwość. - Sądzi, że 
może w przyszłości „czujność władz policyjnych miej- 
scowych, zdoła pochwycić fakta, które dostarczą wąt- 
ku'dlw nówego śledztwa. W'danym wypadku rozbiór 
szczegółowy wszelkich poszlak, nie jest w stanie wy= 
tworzyć dowodu winy Żukowskiego. Podsądny jedy: 


nie złem pożyciem “z żoną, stosunkami” z wdową DY] 
i niezgodnością tłomaczenia się z zeznaniami świad=- 


ków, stał się podejrzanym i dla tego z $ 409 O. K,P., 
tylko tymczasowo od kary uwolnicnym być winien. 
Sąd kryminalny po godzianćj przeszło naradzie o- 
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"został przyaresztowany á nie znaleziono na niem ża-: 
wili, gdy Żu- 


zostały nieco zeznanem pachciarki Goldmanowej. = | 
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kazujący Juljana Żukowskiego za za+ | 
-bój z art. 923 ust. i 922'KKP., na pozba- 4 
wienie wszelkich praw i zesłanie do robót: ciężkich 
"w kopalniach przez czas nieograniczony. 
Wiadomości miejscowe. 
= W dniu wczorajszym, w godzinach południowych, 
gdy mnóstwo strojnych pań i eleganckich ich towa- 
rzyszów, używała spaceru w ogrodzie Saskim, pewna 
dama pijąc wodę sodowę upuściła chusteczkę od nosa 


_i swoją stratę spostrzegła dopiero w jakie 10 minut, 


siedząc na-ławce w środkowej alei. 
, Natychmiast wysłała -ona małą dziewczynkę, swoją. 
siostrzyczkę. do bufetu.z sodową wodą, ażeby się do- 
wiedzieć czy zguba się nie znajdzie. Nadzieje zostały 
zawiedzione; jedna z panien sprzedających wodę obja- 
śniła; iż rzeczywiście -chus ę o której mowa po- 
dniosła jakaś pani i zabrała z sobą 05 ——% o 
„Pomięważ zapewne ta pani uczyniła to niepojąwszy . 
niestosowności tego kroku, przeto poważamy się zwró- ' 
cić tu uwagę, iż tak w tym jak i w podobnych 
przypadkach należałoby chusteczkę i w ogóle znale- 
ziony przedmiot zostawić u jednej ze sprzedających 
wodę sodową, 4 przez „to. ułatwić, odbiór własności 
przez właścicieli. Zabieranie zaś ze sobą rzeczy zna- 
lezionych w miejscu publicznem jest ze wszech miar. 
niewłaściwem i otworzyć by mogło pole domysłom... 
których w tym razie ani ną chwilę nawet dopuścić nie 
chcemy (71). p RDE EP” 
= Dowiadujemy się, że panna Julja Pistor warsza- 
wianka, córka Znanego i zasłużonego arfisty i 
strze Teatru Wielkiego, przebywająca obet 
w Wiedniu w orkiestrze Straussa, wstąpiła w związ 
małżeńskie ż panem Franciszkiem Moser, | 


orkiestry cesarskiego teatru w Wiedniu. © 
== Przechodzący późną porą | - skwery, spo- 
strzegają z zadziwieniem, że ławki służące za dnia do 


TOD i niewinnej szesży, w nocy zmieniają Się... 
w łóżka, Eer 
: W istocie wyciągają się na nich zmorzeni snet. 
spacerowicze z rodzaju określonego przez naturalistów 
terminem: wagabunda. 2», saa i 

Ludzie ci widocznie nię posiadają żadnego schronie- 
nia, brak im nawet tego co ma wróbel najlichszy: 
gniazda. W lecie, choć noclegi ich nie należą do ai; | 
rozkoszniejszych, mogą przecie znaleźć jakiś trawni | 
ogrodu, jakąś ławkę niezajętą, jak altanę  opuszczo- 
ną, kędy położą głowę i. strudzone członki. Aleco « 
robią tacy, kiedy przyjdzie zima, kiedy mróz dwudzie- 
stostopniowy na drzewach porozwiesza brylanty ale 
człowiekowi SAR śmiercią zagrozi?... ~ 

Strach pomyśleć... ci oh idole 
. Londyn posiada ,przytułki nocne* -:ezemużby Wat- 
szawa naśladująca we wszystkiem zachód, urządzić: 
ich u siebie nie miała? ~. ra 

== Pan Trapszo przysposabia dla publiczności kilka _ , 
sztuk nowych. Pomiędzy innemi wystawi niezadłu- ( * 
go ,„Primadonnę'* obrazek dramatyczny przerobiony ` 
z francuzkiego przez p. Wiktora G. współpracownika 
naszego. pisma, W przedstawieniu Pi 
oprócz dyrektora pana Trapszy,. pani Sochaczewska 
oraz panowie; Grubiński i Morozowiczz | 

== W wznówionej krotochwili Nestroja p. t. „Chcę: 
sobie pohulać* rolę Melchiora, stróża bez służby, gry- 
wang dawniej przez Panczykowskiego przedstawił one- 
gdaj po raz pierwszy p. Damse, Gra je odznaczałæ 
się szczerym komizmem i zaspokajała w zupełnośći: 
wymagania tych widzów, którzy własnemi oczami gry 
é. p. Panczykowskiego nie oglądali. ` CZ » 

= Do jednej z księgarni tutejszej zgłosił się jakiś: 
obywatel z prowincji. ej 

"— A dużo tam macie nowości? zapytał. _ 

— Jest ich sporo, opowiedział właściciel księgarni. ; 

— No to daj mi pan książek za jakie pięćdziesiąt 
albo sześćdziesiąt rubli, bo te dzienniki nasze tak krzy” 
CZĘ, w STRAN kupować, że trzebaż przecie uczynić 
im zadość, T ajay, Í 

Widać że dzienniki mają słaszuość krzyczeć. | { g 

= Jakkolwiek. obecna epidemia choleryczna nie 
występuje u nas w bardzo groźnych warunkach, poja” 
wia się ona jednak tu i owdzie po wsiach zwłaszczą są” 
siądujących z Wisłą. - j Er wag 

W. tych dniach kilkanaście naraz wypadków chole- 
ry miało miejsce w jednej z wsi w pobliżu Nowo-Geor- 
giewska. A 


Właścicielka tej, wsi zdrządziwśz Wraz z mężem | 
wszelkie środki ratunku, postanowiła ednak odwieść | 


dzieci do Warszawy, dla uchronienia ich 0d tak silnie i 
stosunkowó vystepujae epidemji. -i a n 4 
Jedno ż tych dzieci, chłop: e dwn letni przy roz- | 
pakowywaniu rzeczy znalazł fiakonik, w którym znaj-.| < 
dowały się krople anti-choleryczne, lekarstwo jak wia y 
'domo wielęe gwałtowne , Dziecko odkorkowawszy fia (> 
szeczkę i widząc, w niej płyn jakiś którego barwa mu . 
się podobała, wychylił to lekarstwo do dna, a trzeba | 
wiedzieć, że fłaszeczka była prawie pełna. Na szczę” , 
ście spostrżeżono majca kiedy wysączał ostatnią kroplę: 


- tej-Pani-krótkie objaśnienie. + 


” Doktór natychmiast powołany zdołał zapobiedz bar- 
dzo niebezpiecznym skutkom, jakie ze spożycia takie- 
go silnego lekarstwa mogły się wywiązać. w ild 
== (Art. nad.) — W dniu 11-tym' b. m., tó jest 
w piątek, około godziny 11-tej z rana, pewna porzą- 
dnie. ubrana Pani kupiła na targu za .Zelazną- 
Bramą 8 kurcząt, niosąc takowe razem związane do 
góry nogami. Będąc obecnym na targu, jako Członek 
'Towarzystwa-opieki nad zwierzętami, .upraszałem sło- 
wami grzecząemi Panią, aby raczyła w sposób nie 
męczący kurczęta pomieścić, lecz rada i prośby nie 
były uwzględnione, w dodatku odpowiedziała opryskii- 
wie. „Że nad ludźmi to nie ma opieki, tylko nad 
zwierzętami.“ ; | i 
Ponieważ Pani powyższa pewno niewie, jaki jest 
cel Towarzystwa, „Opieki nad zwierzętami, starać się 
będę w. Twoim yKurjerze,'* Szanowny Redaktorze, dać 


Towarzystwo ma na celu wykorzenienie złych Tia- 


« miętności ludzkich i wpajania_ w umysły litości, łago- 


dności i współczucia w obcowaniu, z słabszemi istota- 
mi, a mianowicie ze zwierzętami. 

Nie będę się wdawał w szczegółowy rozbiór wypo- 
wiedzianych słów, przytoczę tylko to, co dowiedziono 
i potwierdzono, żę napróżno będą starania, aby łago- 
dność i dobroć w narodzie zaszczepić, a surowość oby- 
czajów wykorzenić, dopóki nie zacznie się od tego, że 
zabronione zostaną Oburzające okrucieństwa, które 


"często publicznie i w oczach młodzieży dokonywane 
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bywają, a uczucie litości bez względu na różnicę stwo- 
rzeń, do których się ma odnosić, nie będzie wchodzić 
w skład zasad najpierwszych początków wychowania. 
Nie jest dotąd rozstrzygniętem: czy człowiek przy- 
chodzi na świat złym, czy dobrym? ale to jest. pe- 
'wnem, że złe nałogi dziecinte przeważny wywierają 
wpływ na dalszy kierunek serca. Często rodzice. z u- 
podobaniem przypatrują się igraszce dziecka skubią- 
cego o ptaka, kaleczącego lub okuławiającego 
- psa albo kota, kłującego żywego motyla albo chra- 
bąszeza i podziwiają w tem dowcip jego, nie bacząc, 
że takie zabawki pozbawiają w dojrzałszym wieku, nie 
tylko czułości, ale i zdrowego sądu. F 
Człowiek srogi dla zwierząt nie będzie dobrym mę- 
żem, ojcem, synem, ani nawet przyjacielem. Nie bę- 
dzie on litościwym i wyrozumiałym dla ludzi powie- 
rzonych jego staraniom, lub oddanych jego władzy, bo 
nie można mieć dwóch dusz, jednej złej dla zwierząt, 


drugiej dobrej dla ludzi... gc - 
Akta inalne różnych krajów przekonywają, iż 
wszyscy niemal zabójcy i mordercy, którzy dni swoje 
w więzieniach, lub rusztowaniu końszyli, w młodości 
byli srogiemi dręczycielami zwierząt: i na nich zapra- 
wiali pociąg swój do krwi ludzkiej. 0 > i 
~ Umysł dziecięcy, podobny jest do owego kamienia 
z którego w różnych krajach budują gmachy, kościoły 
i pałace, ten, z początku miękki jak glina, daje się 
krajać i kształtować dowolnie, lecz po niejakim czasie 
staje się tak twardy i silny, że prędzej pęknie, niż po- 
zwoli się nagiąć lub z swego położenia  wyrugować. 
Więc rodzice, nauczyciele i mężowie stanu mogą 
ukształcić umysł dziecka, jak tylko zechcą, mógą go 
zrobić łagodnym i delikatnym, litościwym i dobrego 
pragnącym, ale mogą także sprawić, że stanie on, ja- 
o straszne świadectwo usposobień, do których czło- 
wiek jest zdolnym, wszelkich okrucieństw, -pragnienia 
krwi i innej óhydy,. "To co oni z tego umysłu w pier- 
wszych od 10 do 20 latach zrobili, „żadną-siłą- natury 
już zwykle potem w zasadniczym pierwiastką się nie 
zmieni, chociażby najpiękniejszy pozór, _najdźwięcz- 
niej brzmiące słowa zakrywały ich dzieła, kiedyś, przy 
pkd mur wybije 'się na wierzch ten pier- 
wszy, głęboko rzucony: bdsiewsZły on czy dobry, zmie- 
nić go trudno, wykorzenić nie podobna prawie. 
Zastanowiwszy się nad tem wszystkiem, można wre- 
szcie dodać, że jest to świętym obowiązkiem każdego 
z nas: wpajać wcześnie w dzieci uczucia ludzkościi 
miłosierdzia, nie dopuszczać u nich ani igraszek drę- 
czących zwierzęta, ani nawet widoku ich. zgonu, a 
przedewszystkiem usunąć istotnie oburzające zwyczaje 


A więc o wy matki, ojcowie, nauczyciele i opiekunowie, 
którzy najwięcej wychowaniem się--zajmujecie, staraj- 
cie się nas szczerze. wspierać w naszem przedsięwzię- 
ciu, a stokroć: donioślejszy skutek, niż wielu przeczu- 
wać jest w stanie, będzie osiągnięty w sprawie uszla- 
chetnienia i szczęścia ludzi, Obchodząc się po ludzku 
ze zwierzętami, staną Się - sami. prawdziwie. ludźmi..., 
bo okrucieństwo. nad zwierzętami, .przytępia uczucie 
dla ludzi. * Członek Zarządu T.0.Z. BK: 
=W Iłży w d. 6 Jipca miał miejsce teatr amatór- 
ski i loterj Sutil a Sah „. Dochód z tych zabaw ma posłu- 
żyć na założenie szpitala bardzo w tej okolicy potrze- 
bnego. - Teatr składał się z trzech komedij: Stary Je- 
gomość, Zawierucha Kozubowskiego i Consilium facul- 
tatis. Fredry syna. W loterji fantowej brały tdział 


złego - obchodzenia się z niewinnemi stworzeniami. 


tłumy włościan i mieszczan, - 


. == Z pewnego dowiadujemy się źródła, że zatwier- 


dzone już zostały przez ministra skarbu filje Banku 


szłachetnemu ofidrodawcy. 
— Spróstowanie.—W N-rze 146-tym naszego pis- 
ma, na stronnicy 4-tej, szpalcie 2-giej, wszędzie gdzie 
i 
| 


kt aAa a A RECO E m m 


Polskiego w Radomiu i Częstochowie. S GEW, 
— P. Adolf Sokolnicki, Obywatel ziemski, złóżył do 
rąk Rabina Kutnowskiego rs. 37 dla rozdzielenia mię» 
dzy biednych  starozakonnych gminy kutnowskiej; 
oprócz tego ofiarował rs. 3 na bezpłatną kuchnię tych- 
że:— ZA co Gmina składa najszczersze podziękowanie 


wydrukowano: Jeziorkowskiego, czytać należy: p. Lu- 
dwtka Jeziorowskiego. 
d dnia dzisiejszego 


-- t. j. 2 (14) Lipca r. b. z. powodu 
robót około: przebudowania mostu na fossie, wiodącej do 
bramy Konstantynowskiej w cytadeli, przejazd przez. tako- 
wy w przeciągu dni 4-ch wstrzymanym zostaje, komunikacja 
zaś z cytądellą, furami i ekwipażami może mieć miejsce 


przez bramę Mishajłowską. 


— Z powodu wydgcia bruku. żełaznego przy wprowadza-- 


nia gazu do domu Zamojskiego, przejazd. przez ulicęg Żabią 
wstrzymanym zostanie. Komunikacją dla przejazdu przez 
cały 6zas trwania wspomnionych robót, może mieć ;miejsce 
przez ulicę Przechodnią. R 

| — W ciągu: upłynionych 2:ch dni, znajdowało się na wi- 
dowiskach i zabawach osób: w Teatrze letnim: zaonegdaj 
1081, onegdaj 765; w Dolinie Szwajcarskiej na. koncercie 
180—2300; w Alhambra 1137—1040; w Eldorado 986 - 845; 
w Alkazarze 348 — 577; w Tiwoli 482 — 680. Na zabawie 
w Aleksandrowskim parku było 6000 osób. 

= Wodniu onegdajszym, kąpiący się w rzece Wiśle w di- 
czbie innych chłopców:. od strony Saskiej-Kępy, Józef Ma- 
liszewski syn. wyrobnika, lat 16 i naprzeciwko alei Jerozo- 
limskiej, Jan Laur, terminator stolarski, lat 18 wieku liczą- 
goann li. Ciało pierwszego wczoraj wypłynęło około 
ulicy. Wiślanej, ostątniego zaś jeszcze nie wynalezioń0—po- 
szukiwanie kontynuje się. 

W. dniu wczorajszym, około nowego mostu na rzece Wi- 
śle, 'dostraeżono płynące ciało utonionego, niewiadomego 
dotąd z nazwiska człowieka, «około lat 23 wieku mieć mo- 
gącego; bez odzieży. O czem w celu wyprowadzenia śledz- 
twa zawiadomiono sąd. ; 

— Wiadomość o stanie cholery w Warszawie: 
wało chorych do 11 lipca 63, w ciągu upłynionych 2 dni od 
11 do, 13 lipca zachorowało osób 34, z których i dawniej- 
szych wyzdrowiało 19, umarło 6; zatem na 13 lipca pozo* 
stąło, chorych 72, — W wojskach garnżaonu Warszawskiego 
pozostawało chorych do 11 lipca 38; w ciągu upłynionych 
2 dni, zachorowało 5, zktórych i dawniejszych wyzdrowia- 
p 2! umarło—; zatem na 13 li 
zachorowało 280,wyzdrowiało 113; umarło 95;—a w wojskach; 
zachorowało 77, wyzdrowiało 19, umarło 22.  (G. P) Ais 

Odpowiedzi od Redakcji: 
= Panu B. G. K. Przypuszczamy, że komedyjka 
wybornie byłą graną przez dzieci i że panna Eugenja 
wzorowo wiersze niemieckie deklamowała, Ależ nie- 
podobna zajmować publiczności opisem rozrywek ja- 
kie sobie kółka prywatne przygotowują. 


Ozostawą- 


ca pozostało: chorych 36. 


_. . Wiadomości z Cesarstwa. 


- = „Mosk. Wied.'* donoszą, że niedawno na posie- 
dzeniu Towarzystwa Lekarskiego. w Moskwie -demon- 
strowano trzech obłąkanych dotkniętych manią pie- 
niactwa. Jednym z nich jest zakonnik N., drugim 
mieszczanin L., trzecim zaś włościanin F., wszyscy 
trzej.ze szpitala Preobrażeńskiego w Moskwie, zosta- 
jącego pod głównym kierunkiem doktora Steinberga. 
Obłąkanie ich cechuje się ustawicznem. szukaniem za- 
dośćuczynienia sądowego zą urojone naruszenie czyichś 
praw i przywilejów, braniem w opiekę mniemanych 
strapionych i uciśnionych; wynajdowaniem wszelkich 
kruczków i podstępów, niecofaniem się nawet przed 
kłamstwem, oszustwem i skandalem. ` Ludzie ci dużo 
mącili wody, byli powodem niejednego zgorszenia, 
a może i nieszczęścia, nim się nareszcie na nich pozna- 
no i wsadzono do czubków; lecz itam jeszcze sa powo- 
dem niemałych kłopotów, trudno bowiem na kaźdym 
kroku zniweczyćich przebiegłość, do której się ucie- 
kają, pisząc i przesyłając cichaczem rozliczne skargi 
do sądów i władz administracyjnych. Z pomiędzy 
trzech okazywanych indywiduów, hajbardziej się po- 
wyższemi cechami odznacza mieszczanin L., zajmujący 
się niegdyś forytowaniem spraw prywatnych i pokąt- 
nem doradztwem. 

= Do Tambowa zjechali. się obecnie ż Francji"i 
Niemiec handlarze, którzy zakupują tam konie w wiel- 
kiej ilości. pi 
= Z Pińska piszą do „Birżewych Wiedomosti*: W o- 
statnich czasach publiczność naszego miasta najwięcej 
była zainteresowaną projektem: urządzenia u nas od- 
działu banku handlowego mińskiego i wiadomością o 
zatwierdzeniu rządowem budowy kolej żelaznej łączą- 
cej Pińsk z koleją Brzesko Kijowską i Smoleńsko-Brze- 
ską. Osoby: obeznane 'z warunkami miejscowemi: nie 
spodziewyją się, aby nowy_oddział banku wielkie miał 
tu powodzenie, przeciwnie budowa kolei rokuje znąko- 
mite korzyści i wynagrodzi niewątpliwie straty, które 
miasto naszć a BOTY w skutęk otwarcia brze- 
G. Pols.) 
++ Jatro w kościele Ś*ego Antoniego o godzinie 9-ej 
rano jako w pierwszą rocznicę śmierci 8. p. Emilji 
z Romanowskich de Rochetin odbędzie się msza święta 
zą spokój jej duszy, na którą stroskana córka Przyja- 
ciół i Znajomych zaprasza. —7099 = 


sko kijowskiej Kolei żelaznej. 


ogóle od pojawienia się cholery, t. j. od 30 maja r. b.: 


| <F Wdnia 17-ym b. m. to jest wnastępujący Czwar- 


tek, o godzinie 9-ej z rana, w kościele Powązkowskim 
odprawioną zostanie Wótywa za duszę Ś. p. Marjanny 


z Żołądkiewiczów Zeuschner, a to z legatu przez Ed- = 
munda Roesler uczynionego, o czem nadzór Cmentarza - 


interesowanych niniejszem zawiadamia. —7054— 


Ś. p. Józefa z Chlorkowskich Trzcińska, obywa: '- 


tełka ziemska, po długiej chorobie rozstała" sig z tym. 


światem wczoraj, mając lat 70. * Nabożeństwo za ta- = 
kową odbędzie się jutro o godzinie 10tej z rana, w ko- * 


ściele- Przemienienia Pańskiego, przy ulicy Miodowej; 
wyprowadzenie zaś zwłok z kościoła na cmentara po- 
wązkowski, nastąpi tegoż dnia o godzinie 7ej w wie- 
czór; na które pozostała familja, zaprasza Przyjaciół i 
Znajomych, —707 

-+ Franciszek Lachowski, po długiej i ciężkiej cho- 
robie opatrzony ŚŚ. Sakramentami, mając lat 19 
w dniu 13*b. m. życie zakończył. Pozostali w smutku 
pogrążeni Rodzice, zapraszają Krewnych, Przyjaciół i 


Znajomych na eksportacją zwłok w d. 16 lipca 1878r. - 


z kościóła Przemienienia Pańskiego 0 godzinie 5-tej 
po południa odbyć się mającą na 


kowski. í ISO ii 


-i Józef-Kařol Kobn, kupiec, po długiej i ciężkiej - 
0ż08 


chorobie, mając lat 58, wczoraj życie zakończył. 
stała żona i dzieci, zapraszają Krewnych i Przyjaciół, 
na wyprowadzenie zwłok, dnia jutrzejszego, o godzi- 
nie 8mej z rana, z domu na Koszykach. 


życia, Ś. p. | 
sędziego, -a córki- Szymańskiego, patrona Trybunału 


Suwałkskiego, która chociaż niedawno, bo niespełna 
rok jeden zamieszkała w tem mieście razem z mężem, - 


umiała sobie zjednać Lt un plat duszy i serca, ży- 
czliwość znajomych, dotkli 

z strapionym mężem, osieroconemi trzema dziećmi i 
swoją rodziną prawdziwie ją kochającą, czego jest naje 
lepszym dowodem 0 


ale nadto przy eddaniu ostatniej posługi chrze 
skiej podcżas pogrzebu; okazywana do ostatka pr. 
W-żnej Pułkownikowej Szt: i ah dogi Szok: 


Kronika Zagraniczna. 
Szczawnica 12g0 Lipca 1813 rokun: 
Pomimo zapewnień podanych do kilku czasopism 
krajowych przez pp. lekarzy wzdrojowisku Szczawnicy 
praktykujących, że cholery w Szczawnicy ani nie ma, 
ani nie było, przecież niepokojące wieści o tej choro= - 
bie dotychczas nie ustają i wiele osób którym leczenie 


| w Szczawnicy polecono, od przybycia wstrzymują. 


Będąc na miejscu i sami się lecząc,. uważamy za 
obowiązek obywatelski zaręczyć najsumienniej,że cho- 
lery ani jednego przypadku dotychczas w Szczawnicy 
nie było i że leczenie żdrojowe tu najspokojniej odby- 
wamy. 03 URS 

Gusto Macewicz'z Ukrainy. Mieczysław Sałasz 
ze Lwowa. X. M. Goński z Poznańskiego. Aleksander 
Ruciński z Warszawy. Jan: Januszkiewicz z Petersbur- 
ga. Cyprjan Bogdański z Mińskiej Gubernji. Hilary 
Nestorówicz z Grodna. Henryk: Kolb z Przemyśla, 
Tomasz Kulczykowski z Podola. * Jan Waszek z Rze- 
SZOWA. 


>< Jan Matejko, który -od lat kilku. z kilkunastu 
zdolniejszymi malarzami zerwał z Towarzystwem przy- 
jaciół sztuk pięknych w Krakowie, w skutek też czego 
nie zasili prącami swemi wystawy Towarzystwa, obe- 
cnie pogodził się z tem Towarzystwem. Wyniknąć tył- 
ko z tego. mogą dobre następstwa. Pierwsze. wspólne 
posiedzenie już się odbyło, uradzono. na nićm zmianę 
statutów, włącznie pomocy wzajemnej artystów w za- 
kres czynności Towarzystwa; na członków.czynnych pro- 
ponowano 5 artystówt. j. Jana Matejkę, „KŁuszczkiewi= 
cza, Synalewskiego, Kossaka i Jabłońskiego. Wystawa 
zostanie zamknięta na 2 miesiące; przez ten czas nast- . 
pi. zreorganizowanie. Jan Matejko. zawezwie artystów 
polskich do gorliwego udziału w wystawie; A tak» jest 
nadzieją, że wystawa krakowkska” przy, tej nowej Zmia+ 
nie, rozpocznie epokę świetności swojej. i 

> Dominik Frejtag, b, prezes tow. przemysłowego 
w Poznaniu, zmarł tamże d. 28 z. m= 

>. W Krakowie przedsięwzięto zamiar. urządzenia 
teatru letniego. 


cmeńtatz Powąz= * 


zAU04= . 
-+ Mieszkańcy miasta Radzynia dotknięci zostali .. 
dnia 5go b. m. wielkim smutkiem z powodu utraty- 
z woli więk | przez powołanie do siebie w 28 roku 
ichaliny Mastalskiej, żony ką a a n 


iwie czujących tę stratę wraz 


wane przez wszystkich współ- - 
czucie, nie tylko podczas jej krótkiej słabości piersio--- 
wej, z jakiej pomimo wezwania do rady najsławniejszych - 
doktorów warszawskich, wyprowadzić „jej nie zdołano, 


d 


> Zeszłego piątku była we Lwowie ogromna ule- 
wa trwająca dwie godziny. Pełtew przybrała postać 
prawdziwej rzeki, a na ulicach komunikacja była 
przerwana. ; : osb e 
> Ogromna jest liczba cierpiących choroby mózgo- 
we w Anglji. Najnowsze wykązy podają liczbę cho- 
rych we wszystkich lecznicach prywatnych i publicz- 
nych w d. 1 stycznia 1873 roku na 60,296, w samem 
tylko królestwie Anglji i księztwie Walji. Cyfra ta 
- w.porównaniu z takąż cyfrą r. 1872 wyższą jest o 
1,656. Nadto na łonie rodzin znajdowało się 188 cier- 
piących. Ponieważ Anglja z Walją posiada w okrągłej 
cy 238 miljony mieszkańców, przeto w stosunku 
chorych do ogólnej liczby ludności przedstawia się jak 
1:371. ; 
>< W drukarni rządowej w Hadze, praktykuje obe- 
cnie książę Macao, pierwszorzędny daimios, osobistość 
zajmująca w Japonji wysokie stanowisko. Z polecenia 
swego monarchy przybył do Europy w celu nauczenia 
- się;sztuki drukarskiej, i 
>< Balon, porwany orkanem z wystawy wiedeńskiej, 
a znaleziony w Węgrzech, sprowadzono napowrót do 
Wiednia, ale zupełnie pokrajany. Chłopi madjarscy 
| <orn aka z sobie niego całe płaty na suknie dla 


obie. ©. 
` "Wiadomości Polityczne. 
pi i Paryż 12-g0. Š 
W dalszym ciągu wczorajszego posiedzenia Zgro- 
madzenia narodowego w Wersalu minister handlu 
przedstawił projekt zńoszący podatek od artykułów 
nieprzerobionych. Rada handlowa za pośrednictwem 


ministra te. ry z projektem opłat akcyznych. | 


Millaud zapytał Beulego, jakiem prawem mowa Brog- 
liego w dniu 2-im b. m. przy rozbiorze propozycji Du- 
faura wypowiedziana ogłoszoną została we wszyst- 
kich gminach Francji w sposób używany tylko dla 
aktów ogólnego znaczenia od rządu lub Państwa wy- 
chodzących. a | 

‘P, Beulć odpowiedział, że niema prawa, któreby za- 
braniało afiszowania podobnych wystąpień jak księcia 
Broglie. Rząd chciał ludność zawiadomić. o tem jak 
się zapatruje na kwestję praw konstytucyjnych. 
Lewy śro 
i riet fe e in vt rząd do przyznania się 
jawnego: w jakim kierunku i do czego zmierza. Myśl 
pońiszyłFawpe. 000.0. = : 

W Lyonie prefekt odstąpił od środków policyjnych, 
p zak względem członków rady municypalnej. 

demu wolno wchodzić na: posiedzenia za okaza- 

niem odezwy źwołująćej radców na czynność: „„Fran- 
ce rćpubl.'* zakazana, „Progrés. de Lyon“ zawieszony 
na 2 miesiące. Kommissja departamentu Rodanu do- 
maga się zwołania rady departamentowej. 

Rząd postanowił zabrónić uroczystych obchodów 
z powodu wyjścia wojsk niemieckich. Szach wyjechać 
ma 23 na Lyon do Wiednia; do Marsylji wcale nie 


i. 
Posiedzenie dzisiejsze zgr. narod. >W. Wersalu było 
bardzo burzliwem. . Choiseul wyrzucał p. Buffetowi iż 
we wczorajszej przemowie z okoliczności przeglądu 
czwartkowego pominął. zupełnie zasługi p. Thiersa 
a przyznał zaszczyt zreorganizowania armji, jedynie 
tylko obecnie istniejącemu rządowi. i , 

Baragnon podjął się obrony p. Buffeta i całego dzi- 
siejszego rządu, 0d zarzutu arrogancji, złej wiary inie- 
wdzięczności, zarzutu ukrytego w. przemówieniu Choi- 
seula; ; 

Gambetta zaczął wówić o „warstwach spółecznych“ 
zakrzyczano go. 7 ; 

Erńoal - protestuje - przeciwko oskarżeniom : przez 
Gambettę na rząd obecny miotanym. Rząd ten z wię- 
kszości zgr. narodowego wytworzył się i jest, reprezen- 
tantem prawa— twierdzi minister. 

W końcu lipca zawiązane zostaną na nowo układy 
z Anglją o traktat handlowy. 

We wtorek w Elysće wielki obiad, na który wydano 
4000(?)zaproszeń. Dziś na cześć Szacha przedstawienie 
w wielkiej operze. Obiad wtorkowy będzie ostatnim 
festynem urzędowym. Od wtorku aż do odjazdu Szach 
chce mieszkać w Paryżu privatim. à 

Mac-Mahon wraz z rodziną sprowadził się dziś do 
Elysée i zamieszka tam do środy 16 b. m. è 

W Lisieux w Normandji od 7 b. m. zaburzenia eko- 
nomicznego charakteru. 

OSTATNIE WIADOMOSCI. 

Darmstadt 12-go po południus— Urzędowa „Darm- 
stiidter Ztg* donosi, że dziś w Jugenheim' odbyły się 
zaręczyny Wielkiej Księżny Marji. Aleksandrównej 
z Księciem Afredem Wielko-Brytańskim. | 

Rzym 12-go wieczorem. — Minghetti oświadczył Iz- 
bie deputowanych, że nowy gabinet będzie czysto- 
admihistracyjnym. — Zapewniają teraz, że Szach nie 
pojedzie do Rzymu i zatrzyma się tylko w Turynie. — 
Oba ciała reprezentacyjne odroczone. 

“Redaktor Herman Benni. 


środek myśli podobno znowu o wzniesieniu | 


| 
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Wersal 12-g0 po południu. — Zgrom.-narod. Duval , 


Raul zapytuje ministra spraw wewnętrznych: jakie 
prawo Zgromadzeniu przysługuje: w. przedmiocie roz- 
powszechqiania mów wypowiadanych na posiedzeniach: 
Beulć odpowiada, że prawo roznoszenia druków i in- 
nych publikacji, wydziela każdemu rząd podług wła- 
snego uznania. , Na zapytanie p. Berthauld oświadcza 
ministrer, że mowy nie mogą być rozlepiane. Kerdrel 
prostuje to co powiedział wczoraj. Mahy przerywa 
mu i uważa wyjaśnienie za nakręcane. Laserve woła: 
to. oszczerstwo lĘGambetta wchodzi na trybunę, Preży- 
dent Benoist dAzy poddaje pod głosowanie zamknię- 
cie obrad.: Lewica protestuje. : Powstaje zgiełk. : Pre- 
zydent nie mogąc go uciszyć, nakrywa głowę. = Posie- 
dzenie zerwane. a 

Paryż 13go z rana, — Przedstawienie w Wielkiej 
Operze świetne. Szach siedział między Mac-Mahonem- 
i B.ffetem. Był bardzo zadowolonym zprzyjęcia jakie- 
go doznaje we Francji, Do dyrektora opery zwrócił 
śię z pochlebnem słowem. i 


DESZCZ PIENIĘŻNY. 


Ulicznićy w Stutgardzie doczekali się przed kilku 
dniami nigdy może niebywałego widowiska — deszczu 


+| banknotów. 


Wśród silnego wichru, między godziną 5tą a 6tą 
wieczorem, zaczęły nagle padać na ulicach Frydery- 
kowskiej i Lipowej, setki 10 reńskówek, już to pędzo- 
ne wiatrem na dachy, już to spędzane w. kurz uliczny. 

Zagadkowy ten fenomen wyjaśnił sięwkrótce wtragi- 
komiczny sposób: ; 

Uczeń złotniczy miał 3,000 złr. złożonych z 10 
reńskówek odnieść do bankiera przy ulicy Lipowej; 
w drodze wyrwał mu gwałtowny wicher paczkę z ręki. 


Na nieszczęście pędziła obok dorożka galopem, konie | 


nastąpiły na paczkę, która się natychmiast otworzyła, 
a wiatr-ku rozpaczy biedaka rozniósł banknoty „na 
wsze strony. , 
Mimo policyjnych poszukiwań, znaleziono z 3,000 
zgubionych tylko 140, reszta uwiązła. w niezbyt skru- 


neze a 1 


= Teodor Rościszewski, Mecenas Obrońca przy Se- 


nacie, przeniósł swoją - Kancelarję „do domu Nr. 393B | 


na Krakowskie-Przedmieście, zwanego pałacem -Uru- 
ie RY od frontu —7060— —1—3— 

— Doktor Fr. Rafalski, b. Lekarz szpitala w Macie- 
iowicach, zamieszkał stale w Warszawie przy ulicy 
Śto-Krzyzkiej, Nr 14nowy. Chorych przyjmuje: co- 


dziennie od Smej do 10tej rano i od 2-ej do 4tej po I 


Ko IE AA chorych bezpłatnie. —64ł5— 
== Doktór Włądysław Belkie, wyjechał za granicę. 
—7049—  —1—F=— « 
— Franciszek Mizgier, Lekarz wolnopraktykujący, 


zamieszkał stale w mieście Warcie, powiecie Turkskim, ` 


w domu kupca Wierciszewskiego w rynku. 
szw —1064— —1—3— 

— Doktor Stanisław Targowski, zamieszkał przy 
rogu ulicy Śto-Jerskiej i Nalewek, w domu p. Gold- 
weitz, Nr 8, i przyjmuje chorych od godziny 9tej do 
10tej z rana, a od 4tej do s po ie >= 


JÓZEF BIELIŃSKI, 

Lekarz praktykujący, w Warszawie, zamieszkał przy 
ulicy Chmielnej, pod Nrem 1szym.—Przyjmujejchorych 
do gokziny 10tej z rana, i od 4tej do 6tej po południu. 

Biednych bezpłatnie. (1—3) —1034— 
— Wiktor Schreyer, Patron przy Trybunale Cywil- 
nym przeniósł swą Kancellarję do domu. W. Szustra 
Nr. 11 przy ulicy Senatorskiej wprost Miodowej, gdzie 
a. —1074— ~= 
Leon-Alojzy Rotwand, Patron: przy, Trybunale 
Cywilnym. w Warszawie, przeniósł swą Kancellarję do 

domu Nr. 1776a (24 nowy) przy ulicy Ś-to Jerskiej. 
— 0) „sza 


— Doktór Eborowicz wyjechał za granicę. —7089 — 


— | —) — 


9—> 


DEPO NEC E OERI CT AT I A ARE TLN E UB 
O E D S 

Mam bonor zawiadomić Szanowną Publiczność, że zakład 
mój gastronomiczny od. lat przeszło 20 egzystujący na Na- 
lewkach pod Nr 2241, obecnie przeniosłęm do gmachu W-go 
J. Bersohna, przy ulicy: Przechodniej pod Nr 950B. Otwar- 
cie tego zakłądu pod firmą 


Restauracja Wiedeńska, 


nastąpi we Środę to jest dnia 16 b, m. Wszelkie jedzenia, 
trunki i niezwykłe dogodności, zdołają wkrótce zapewnić 
względy dla tej miejscowości, ana co zasłużyć, będzie moim 


najusilniejszem staraniem. į 
D. Grünszpan. 


Potrzebna jest na wieś na, 4 tygodnie 
UBPSSAPNE AA. 
umiejąca dobrze szyć na maszynie ręcznej lub pedałowej; 
adresować się do hotelu- Niemieckiego Nr 1, do godziny 8 
o 3 po południu, codziennie. 


1-1, — 7056 ~= 


7090 — 


' czone SĄ 


| w południe 26,88. Barometr spada. 


000 Ostrzeżenie. 
Przed kilka dniemi skradziono w Petersburgu Doktorowi 
K. rubli sr. 600 Listów  Likwidacyjnych, a mianowicie dwa 


ipo rs. 250za Nr 029,924, 045,692 1 jeden na rs. 100 za Nrem 


018,079. Uprasza „się wszystkie Kantory Bankierskie, 0 nie- 
nabywanie tychże listów, a w razie dostrzeżenia o danie 
znać do Kantoru M. Nelkena na Krakowskiem-Przedmie- 
ściu. Stosowne zastrzeżenie w Banku Polskiem uczynionem 
zostało. 1 1—8 — 7061 — 


MAGAZYN UBIORÓW MIĘZKICH 


A AMSEL 


obok Magazynu: Pani Paszkowskiej. 
ep gi O "e, on dr i? powrotem z Za- 
anicy, otrzymał znaczny wybór iorów męakich- 
araltarów, Ubiorów dziecinnych, Paltotów 
Szlafroków ctc., wszystko najnowszego fasonu i sprzeda- 
jepo cenach nader umiarkowanych, w Magazynie przy uli- 
cy Dłagiej Nr 585, w Hotelu Polskim. i 


A. AMSELL. 


2—3 `i 6841 — 


Pótrzebny jest zaraz 


u „PISARZ GUSPODAROZY 

{i 7 GL 

łożonogo w blizkości kolef zel. W. Bo WADADA codzien= 

nie do -godź. 10 rano u P, Koczalskiego. Nowy-Świat, wprost 

Fośsiaów gò Aleksandra, Nr 8 dom Janasza. l 
k : 1408 — 


TESTY ST I PESO 

- Niezawodny Środek - 

iapóbiegający niszczenia dąchów metalowych przez rdzę; 
> Glazura Cementowa. . 

Dostać. jej można w Zakładzie a OOO powleka- 
ej Nr 1. 


nia tym środkiem, przy ulicy Przechod 
8,100/> 6319— - * 


J 


LRFFPFLPL—>ŁL-->-->->->->--,--L-Lvvsęsaann 


( z odstawą codzienną do sprzedania. Osoby 
» życzące nabyć takowy, zechcą zostawić adres 
swój w Redakcji Kurjera Warszawskiego pod 
i „ literą ML rz 
i lody , 


1 


-DOLINA SZWAJCARSKA. 


od dnia 16 RA 18738 r. 
KONCERT 


= 10r — 


Struensee, Meyerbeera; 8. Zephir-Ldfte, walc Gungla; 9. 
Marsz woziecaki (Op. 1)-nówo przerobiony, G 
Początek o godz. 7,—Wejście kop. 25. 


— 
zj 


dzisiejszym dalszym ciągu Kurjera zamiesz- 
migdzy innemi ogłoszenia: Rady Miejskiej 
arsz. Dobr. Publicznej. —Biura informacyjnego o nę- 
dzy wyjątkowej. — Wiadomości bieżące z Kroniki za- 
granicznej—tudzież dwa ogłoszenia Dyrekcji Dróg Żel. 


Warsz.-Wied. i Bydg. etc. etc. 


TEATR LETNI. 
„ Dziś: Hrabina. Jutro: Pan Geldhab, Piosvka Wu- 
aszka. i więc | 
ALKAZAR, sim iesniycmych pat dygokc paai 
uers 


PRASY — Dziś: Bie Anna Liese oder 
H rmy s arty- 
um 


Jagendliebe. 
ELDOR, AD Dziś i codziennie 
stów dramatyczny pod d 
Texla. Dziś: Bjerota z Lowood. — Jutro: 
Facultatis.—Marcowy kawaler. Dziesięć cór na 


wydaniu. 
ALE AMBRA Przedstawienie Artystów Drama- 
tycznych pod dyrekcją P. Trapszo. 


Dziś: T'ylko jedno słowo. —Sto zą sto. — Bo 
1 Wanda. __.. 


—— 


za £ 250 fant. smol. 
ordyn. od rs. — k. — do rsr.— kop, —; pstra i dobra rsr. 7 
kop. 70 do, re. 7 kop. 90 gą Pr rsr. — k. do rsr, 9 
kop. 60; żyta wagi 232 do 240 od ra. 6 k. 20 do rs. 5 
kop. 50; jęczmienia 2 i 4go ny ma. 8 k. 75,do rs. 4 
kop. 20; owsa rsr. 8 kop. 60 rar. 3 k. 90; groch polny 
18.— kop. — do. r8, — kop. —; rs 2 kop. 10 da rg. 
2 kop. 70, siana od kop. 30.do kop. 35;głoma od kop. — 
do kop. 85 za A 3 - Fi; 


Stan powietrza. 


" Wczoraj wieczorem 22,88, Dziś rano 19,36. 


Dziś 


, Wydawca Gustaw Gebethner. 


W drukarni „Kurjera Warszawskiego.“ — Plac Teatralny Nr 5736 


(nowy = J[osBoxeio I[exsypom, 


(Patrz dalszy ciąg Kurjera, oraz Dodatek). j 


PORZE 


1.— Radą Miejska Warszawska Dobroczynności Publicznej. 
Na zasadzie „Art. 2-go Najwyżej w dniu 1-go czerwca 1871 'r.; 
"zatwierdzonej Uchwały Komitetu do spraw Królestwa: Pol: 
skiego, oraz W- myśl Art. 910 Kodexu- Cywilnego w Królestwie 


Polskiem na Posiedzeniu z dnia 11 Maja r. b, postanowiła: 
À Eiana z dnia 19 lutego 1872 roku, zapisy 
na Knolą : . - 


: Warszawskiego Towarzystwa, Dobroczynności'na bie- 
agace wydatki rs. 1,500. j 

a. Warszawskiego bióra nędży wyjąąkowej, celem jed- 
norazowego. wsparcia biednych, najwięcej tego potrzebu=- 


> ika rsr,’ 1000. 
soji assy wsparcia podupadłych Farmaceutów oraz wdów 
M a po_Farmaceutach „pozostałych w Warszawie 
p - 500. E 
mencie, iz zachowaniem” praw osób trzecich. 
Członek tymczasowo zarządzający czynnościami Rady, 
J Rzeczywisty Radca Stanu 4: Broniewski. 


, — Rada 'Miejsha Warszawska Dobroczynności Publi- 
cznej.—Po rozpoznaniu dowodów, -złożonych przez pięciu kan- 
„dydatów,. współubiegających się..o Roymanik „wsparcia z le: 
gatu $. p. Jakóba, Epsztejna, Rada Miejska, na posiedzeniu 
w dniu 21 czerwca r. b., procent od powyższego legatu' w sum- 
mie TSr. 135, tytułem wsparcia przyznała w roků“ bieżącym p. 
Leonowi Miilierowi podupadłemu' kupeowi, zamieszkałema 
w Warszawie; pod Nr,.2847 i dla tego wzywa pozostałych kan- 
dydatów, ażeby. zgłosili się do kancelarji Rady wcelu dorę- 


czenia” im złożonych przez nich dowodów. Członek zarządza- 


jący tzyhnościami Rady, "Rzeczywisty Radca Stanu 
sów A. Broniewski. s 


i "— (0d'16 (28) czerwca dó 28 czerwca (5 lipca) roku bież.” 
szameldowano w policji 51/kradzieży na'summę rs. 1928 k; 60° 
z tych i poprzednich „wykryto: kradzieży. 44 na summe- rsr, 
1,769. kop. 60; obwipiongoh i pod 
"satówano 91 osób, z których i 
* prźekonano '50 dsb; ozóstaje w dochodzeniu 34 spraw, do 
czasu ukończenia których "50 osób-pod aresztem znajdaje 
(Bię, W ogóle od dnia 1 (18) Stycznia do. 23 czerwca (5 lipca) 
` r. b, zameldowano kradzieży. 1169, na Shmmę rs. 36,502 Rob 
"5; z tych wykryto 1087 na summę rs. 34,290 kop. 95; nie- 
wykryto zatem 82 kradzieży na summę rs. 2,211 © - Jal 
Í 4 AE rwa (G. P.) "4i 
— W ciągu zeszłego tygódnia tó jest od'/dnia Res) 
ezerwca do 24 czerwca (6 lipca) r. bieży aresztowano w War- 
' srawie przez Policję żebraków i włóczęgów osób 65, z-których 


awniejszych o występek 


zatrzymano. w areszcie Policyjnym na mocy Najwyżej zatwier=" 


dzonej w r. 1860. ustawy o sądach gminnych 35; odesłano do 
domu PZTS i praċy'5; do miejsca urodzenia 13; do Insty- 
tatu mora pa zę dzieci w Mokotowie 1; do szpita 
—; do Góry Kalwarji >; a Br daje ledczego 2; do Sądu Po: 
prawczego —; *do- domu przy starozakonnych=; uwol- 
niono 9. fol pz: i G..P. 


"BIURO INFORMACYJNE ~ 
o nędzy wyjątkowej sprawdzonej przez Siostry Miłosierdzia 
: poleca miłosierdziu publiczności Warszawskiej: 


Nr 
domu 


Nazwiska 
lub initiale 


Ulica 


gw) AB... 


16 [Browarna |Ratkówska: T. (Lat'90.'* t 
61 |Czerniak. |Przybyłoska [Niewidoma. | 
237 Praga-W. |Wyczołkoska |Obłożnie chora, od lat kilku, 


3 Czerniak. Szulnurska F. (Troje dr. dzieci i chorowita, 


7 Zajęcza — |Karnatoski H. 'Wdowiec, dzieci drobnych 3. 
1 |Piekarska |Bańkóska Fr." Lat 75, chora. E y s 
$ Miła 5. Gebaldel. [Wdowa dzieci drobnych. 
n Gołębia  |LasockaK.  |Lat 43, córka kaleka, wnu- 
s 3 cząt 2-je. | 
w iwna ~ |Bielad Fran. dowa chor., dzieci dr. 3. 
29 | ota Marjanna Le... Wdowa dzieci dr. 3. = 
50 Leszno ` |Zambrzycka dowa chorowita, dz, dr. 3, 


4 Brzozowa |Godleska 6.  |Wdowa chora obtoži, od roku. 
20 [Chmielna |Niewiarowska |Lat 60, nogi bezwł CE 
43 
41 


Krochmal. | oska J, Wdowa, drzięci drobnych 4; 
krochmal PZA, Wdowa lat 67, córka eieżko 
pi chora od roku. 
Biaro nędzy wyjątkowej ma. honor zawiadomić Szanowną 
Publiczność, By rzeniesione zostało i i r 
wańską Nr 10. p 3 z ulicy Jasnej na Ery 


= 


Kronika zagraniczna, 

> Szujski wykończył dramat historyczny „,Marja 
Mniszchówna,* którym teatr krakowski ma otworzyć 
sezon zimowy. Mi 
„>< Cesarz austrjacki mianował d-ra Izydora Szara- 
niewicza, professorem zwyczajnym historji austrjackiej 
w uniwersytecie lwowskim. ka 

>< Pod Karlsbadem była taka ulewa d. 30 z. m. 
w wieczór, że na kolei z Ohodowa do Karlsbadu, woda 
WONIĄ szyny i ruch pociągów musiał być wstrzy- 


ny. 
>< W tych dniach odbył się w Stanisławowie w bóż- 
nicy ślub pewnego izraelity z wieśniaczką, która po- 
ta A odstąpiła wiary ojców. 
W Wiedniu przyśresztowano d..30 z. m., nieja- 
ką Teresę Rochefort. Oskarżają ją o kradzież 160,000 
: ye li; e me EE wr.1870; przyareszto- 
„wanie nastąpiło w skutek inkwizycji wiedeński 
, Sądu kryminalnego. i ł "AGU 


> Stowarzyszenie subjektów  zegarmistrzowskich 


W. Wiedniu "ustanowiło komitet, którego celem jest, 


rzyjąć na warunkach wymienionych w powyższym Testa- | 


rzanych o kradzież aré- ` 


'| ogłoszenie ` 


ARS 


Wtorek. 


kolegom; zwiedzającym wystawę, wyszukania tanich 


mieszkań i traktierni bezpłatnie ułatwić, jako też 


w każdej potrzebie bratnią dłoń podać. < 


— Dyrekcja Dróg; Żelaznych Warszawsko: Wiedeń: 
skiej i Warszawsko Bydgoskiej-—W dniu 19 (31) b. 
m.o godzinie 3, po południu, odbędzie się'w Kans 
cellarji „Zawiadowcy Stacji Warszawą, -głośna in plus 
licytacja, na sprzedaż różnych przedmiotów w powo- 
zach i na stacjach dróg żelaznych, w ciągu 1872 r. 
przez passażerów pozostawionych, a dotąd mimo ogło-: 
szeń, nieodebranych. k ) erer 

Mający chęć kupna, zechcą się zebrać w-dniu i 
miejscu wyżej oznaczonem zkąd zalicytowane przed- 
mioty, po uiszczeniu gotowiźną najwyżej postąpionej 
oferty, zaraz będą wydawane. 949 1—2 

Dyrekcja Dróg Żelaznych 


4 Warszawśko+ Wiedeńskiej, iv Warszawsko=Bydgoskiej: 


- Pozostawione. w ciągu kwartału Igo r. b. w powo- 
zach i na stacjach dróg żelaznych rozmaite przedmio- 
ty, mogą być odebrane, za udowodnieniem własności, 
od Zawiadowcy stacji Warszawa. 

Wykaz «tych przedmiotów może być: przejrzany 
każdodziennie, w zwykłych godzinach biurowych, w Kan- 
cellarjach . Zawiadowców stacji: , Warszawa, Skiernie- 
wice, Piotrków, Częstochowa, Sosnowice, Granica, Æi0- 
wicz, Kutnó, Włocławek i Alęksandrów, [sx 95928] 

Przedmioty nieodebrane do dniż 20 grudnia (1 sty- 
cznia) 1788/4 roku, stosownie do przepisów porządko- 
wych dróg żelaznych, zostaną sprzedane przez pu- 
bliczną licytacj == (1—92) 


ljonu oprócz moich nie ma, przy istniejących, tam cenach 
Fa] jakkolwiek nizkich, nig 
dawać dobrego: buljonu po kop. 60 za funt; etc 
czekiwany Archangielski Buljon' ze 
ierzyny i widząc w tem nadużycie dobrej.. wiary. pu- 
biicznośi prz *sprzedaży” zwyczajnego ruskiego buljonu i 
powoływaniu się jeżeli nie wprost na moją firmę, to ubocznie 
na miejscowość pod którą moje wyroby-są w.Warszawie zna- 
ne i rozpowszechnione, — wzywam ogłaszającego -0 szczegó- 
łowe w. tejże gazecie oznaczenie miejsca pochodzenia, ab 
zarzuty moje na drodze urzędowej mógł poprzeć i niejako 
podszywanie sią podr moją firmę publicznie udowodnić. 


é 

ładysław Kleczkowski. 

» qar cdpzórz ry oo >32B452 — 
=vv = "Dentysta M. Landau, 

„przeniósł swoje mieszkanie ņa ulicę Długą, do domu „Pot- 
"kańskie* zwanego. Nr 82, wprost Hotelu Niemieckiego i 
Polskiego. Przyjmuje chorych od 9 z rana do 6 po południu. 
Ubogich od 8 do 9 z rana, bezpłatnie, 4—6  — 6721 — 


=—=023—- 
onieważ w Archangielskiej innych gubernji fabryk bu- 


yby nie można było sprze- 


czytaj c przeto 


4 


AWSKI. -~ 


Warszawa, d. 3 (15) Lipca -1873 r. 


"STROJE, SUKNIE i BIELIZNA 
Ulica Długa Nr. 32 nowy (Potkańskie) z 
_ (WEJŚCIE NA PROST HoTELU NIEMIECKIEGO). 


Przeniosłszy obecnie pracownię moję z Nowego-Światu „pod 
owyższy numer, mam honor donieść Sząnowaym Paniom, 
óre mi. do roboty swoje powierzały, iż Tuk E dotych- 
czas tak.i nadal przyjmować się będą w Pracowni moj 
wszelkie obstalunki i. roboty w..zakres Strojów da 
wchodząće; obok nowych przerabiają się na świeży fason już 
i noszone Kapelusze, podług najświeższych żurnali, pe 
kop. 50. — Suknie od Rs. 2, 4 i wyżćj, — Uszy- 
cie Koszuli z angielskim gorsem kop. GO, tudzież Stra- 
iki i Czepeczki dla Dam wykończają się spiesznie i z ele= 
gancją, — O sumiennem i gustownem wykończaniu powierza- 
nych mi zo Szanowne Panie miały sposobuaśicjaa się 
przekonać.— Walerja Czerniejewska.  —20% — 


-ADETE DES ARONA WEGES | 
Fau. de: Cologne Bolge, iss zaa już 


tu liczne uznan * 
tak dla nader przyjemnego aromatu, jakoteżinnych przy- 
miotów właściwych najwyższym gatunkóm wód koloń- 
skich, obok czego jednak stosunkówo do odpowiednich 
"w cenie jest przystępniejszą. > i ia ASNES 

jå nig nowy gatunek wody=-tualétowej 
Eau d6 Paris, i gadis Kolońskiej,. w odśnii> 
żaniu, óraż nadawfinia świeżości <i białości. skórze, rów: 
na się najrenomowańszymi podobnym wodom, ' przyczem 
jest w niższej cenie. 2 ol i 

"Skłąd Główny w Handlu Perfamerji -=Ë 


czw. B. $ NIEGHOWSKIEGO, 


14129 — 


6776 0WO- 


>g 


| MAGAZYN 


-__ TRUMIEN; METALOWYCH 

Fabryce Lamp 4 Wyrobów Meta- 
` lowych h 

Fryderyka. Trelle, 


— 5693 — Nowy-Świat, Nr 18 18 (76). 


Do Składu Stanisława Baumann, 
przy ulicy Elektoralnej, Nr 5, naprzeciw Banku 
nadszedł świeży transport: ; 
Cementu Portland Angielskiego Robbinset Comp. z Londynu 
, cegły i Gliny ogoiotrwałej, 
'"Koksai Węgli kamiennych i kowałskich, oraz 
"Tektury smołowcowej i Blachy żelaznej do krycia 
dachów. ` = 8068 - E (5—10) 


+5—6 


DRUGIE ROSSYJSKIE 


- ROWUBKOSYWY 


WUBRADIBRZKDJA 0D: OMIA 


w St. Petersburgu, Zack, 


4 założone w roku i835 . 
z kapitałóm zakładowym 1,500,000 rub. śr. 
w całości wniesionym i znacznym: funduszem rezerwowym. 


przyjmuje do ubezpieczenia wszelkiego rodzaju ruchomości i nieruchomości miejskie, wiejskie i fabryczne, na bardze 


przys 


nych warunkach i po opłatach znacznie zniżonych. 
rzyjmuje również do ubezpieczenia wszelkie płody rolne, ubytkami lub przybytkami perjodycznemi, co_sta- 


nowi znaczną różnicę w opłacie na korzyść ubezpieczającego się. Na życzenie PP. Obywateli Ziemskich opłaty r 


żone być mogą na raty półroczne. 
$ n ARa A wynagrodzenia za 
i z wszelką akuratności 

i Do przyjmowania na rzecz Towarzystwa 


w Gabernji Warszawskiej. 
PP. M. W. Cohn w Warsząwie Nr 747, 
„ Teodor Hertz z 778, 
, „ B. Grąbczewski, w Włocławku. 
„ E. L: Hiller'w Kowalu. 
„o Teofil Krupiński, w Skierniewicach. 
„ M. Trzcieniecki et Comp., w Aleksandrowie. 
' „ A. Rosen w Krośniewicach. Ś 
w rg Kaliskiej. 
. Józef Cohn w Wieluniu. 
„. Hayman Sander w Koninie. 
„ Jan Grużewski, w Zduńskiej Woli. 
PL: a pe ane fi A ie 
a ma etrokowskiej. 
PP. Henryk Barthels, w Łodzi, 
„ . Albert Caro, w Łodzi. 
„ Józef Józefowicz, w Częstochowie. 
» H. Reicher et Comp. w Sosnowcu. 


Zarazem Towarzystwo odzie do wiadomości, że PA EAT ustanowić 


bernialnych į powiatowych, j 
fiektanci o 
zaniu referen 


26 2% 215200 — 


4'za poniesione skutkiem pożaru straty, Towarzystwo: wypłaca w 
a w-razie zajść a, by sporów poddaje się wyrokom Sądów 


k4 


jak najkrótszym czasie 
ólestwa. 


ezpieczeń, upoważnieni są następujący Agenci: 


PP. -Dayid S. Halpern, w Tomaszowie, 
„» M. Glücksmann, w Pabianicach. ' - ~ 
PP. AL Ułasewicz, w Szczebrzeszynie. , 
„. Feliks Erlicki, w Nowej Aleksandrii.. 
-h W Gubern kiej. 
PP. Ludwik Flatau, w Płocku. ~ 
„ M koś” w: hre 7: 
ernji eckiej. 
PP. S. Silbermann, w Międzyrzecu. j 
» J. Salomon Cohn, w- Międzyrzecu; na m. Biała 
i okolicę. i 
» H. Sibermintz w Siedlcach, 
W Gu S 


r 


uwalskiej. 
PP. Lasar Rosenthal, w Suwałkach. . - 
|». 8. Tobołowski, w Kalwarji. 
„. Wierzbołowski, w Grajewie. 


entury w pozostałych miastach gu- 


2 również innych główniejszychomiejscowościach Królestwa powyżej niewymienionych. Re- 
eść się zechcą osobiście lub listownie do niżej pdpisanych Generalnych Agentów Towarzystwa, przy wska- 


Generalni Agenci, KRONENBERG, NELKENBAUM et Comp. 


w Warszawie, ulicą Niecała, Nr 614h, 


TEE : AKZOB | sj 


POBE.SJE AF| azi 
io sprzedania narena w najkoräystolajnfeii EEE Magazyn 

miejscu przy jednej z wniejszych ulic, | | i T 

hrakiem żelaznymi wykrytej, abejliująla prze- Strojów, Gr zebieni i Biżuterji i 
strzeni łokci kw. 3,400; frontu zaś łokci 120. | - J. WROTNOWSKIEJ, 

Na possesji tej znajdują się dwa budynki | przy ulicy Czystej od Krakowskiego Przed- 
jednopiętrowe murowane i jeden drewniany | mieścia idąę 5-ty sklep, pałąc hr. Stanisława 
Wraz z placem do zabudowania. Przynosi | Potockiego Nr 415, zaopatrzony jest w. zna- 
obecnie dochodu czystego stosunkowo do żą- | czny wybór Strojów, Tiurniur Paryzkich, 
danego szacunku „przeszło 10 procent, pó-|Grzebieni: oraz Biżutecji frańncuzkiej i Angiel: 
przerobienin zaś mieszkań frontowych: na- skiej, z któremi poleca się. " —6945——2—8 


sklepy, dochód znacznie się zwiększy, Cèna 1 
za łokłoć kw. po rs. 5, kapitał potrzebny jest | OWE TOBILWR 

o hy pirata kąd Fu | oa ft etu łaa pod arma dils ater- 
watnej „wierzytelności nateraz niewymagalnej por fan! Gi pl, AOR: „BO 
5, Bliższe informacje udzieli Skład: Cygax siony został nA R AOA ia do 
W-go Bóhm, ulica Nowo-Senatorska, wprost d W-go. Pawlik * Gd Ń M dT OR 

T | hotelu Rzymskiego. —17048—1—1 emy | PATAK pod NEO AAL AANT, 


rf —— - naprzeciwko May OPYWAŁAAKIA, asio 
W na znacznym wyborem towarów w najświeższyc 
ody minere lne natur alne «| fasonach, poleca się bokóKZA ke ędom Pa- 


bliczności, ; 37- 
COŚ ABT. 


. y ! C y | n Żądańy jest do kip DOM w 823- 
r 4 d { f 


seunku 20,000: rsy Wraz z pożyczką Tow. 
| Administracja w Paryżu, 22, Boul. 


Nowo założony Magazyn Mebli 
rzy rogu ulic Miodowej i Senatorskiej, w pałacu przepi W-ch Gra- 
siek pod Nr 495 (3), który zaopatrzony został w najnowsze fasony 
Mebli tak warszawskich jak i zagranicznych, oraz Lusteri Gzymsów, a także posia- 
da różne Meble używane; Garnitury wyściełane w ZA kolorach, rypsy wełniane, je- 
dwabne i aksamitne, po cenach nader umiarkowanych i kontentuje się małym zyskiem 
aby Magazyn ten pozyskał A w TE Fzeozonym dostać można Mebli 
i dziwych zagranicznych. Polecam się Szanownej Publiczności prosząc o łaskawą 
SA. PeT TE i 2 6145 — Wilhelm Se denbeiitel. 


Główny i wyłączny Skład Giętych Mebli z fabryk 


Braci THONET: w Wiedniu, 


przy Magazynie Warszawskich i zagranicznych : Mebli 
pod firmą Í ` 


EE”. GLORU, 


Krałtowskie-Przedmieście, wprost Saskiego. placu, Nr 38 na 1-szem piętrze, 
"Pelong się wielkim zapasem tychże mebli, po cenach pić hpna 
nów / pia = 


MAGAZYN MEBLI «4a. 
J. TARNOWSKI} Spółka sake 


| „ przy ulicy Nowy-Świat, Nr 38, dom SS-rów Bothe, 
l 1 Poleca się z wielkim wyborem Mebli wszelkiego rodzaju tak zbytkowych i kosztow: 
| nych, jakotaż dka asd Wszystkich neji iners h fasonów, dokładnie wykona- 
h. | źliwie umiarkowane. = pó j 
| i aeeie Przez dziedziniec prowadzi umyślnie położony, chodnik asfaltowy. do sieni ma- 
posh gazynowej. . 5—6: (0 gązą 22 


Kred;”dobrze' procentujący, Opisy i a- 
fe Słórjan Le 
Montmartre. 


dresa; przyjmóję  Pąn sser 
w sklepie-przy-ulicy Rymarskiej. © 
| | RODE aja o ATA 
"ZRÓDŁA: Grande-Grille, H- | 9 pore Soczm Sporer 
‘aital Oni - nago a | Merkury” obok Resursy Ki KŚ Kiir - 
pital, Celestins, Hauterive. | zege aaa” o. woni obaj alone 
"Należy się zaradzić lekarza, 00 do uży-: | w nowych i ozdobnych ramach: 


"1 | BY MAL DYMY X leno ; m f cią tych różnych źródęł. ! Venns i Amor (w wielkich różm.) 80 rs. 
W NOWEJ ALEKSAN DRJI (Puławach), m ( Żądać należy aby nazwisko źródła | Widok pałącu wę Włoszech, 18 ts. 
jest dó sprzedania w każdym czasie Dom murowany, © pięciu pokojach na dole z,ku- | żnajdowało się na kapslach. <- Ptastwo, 27 rs. 6590133 


Dostać móżna: w Warszawie u PP. CR 
Heinricha Nr 473, / Sokołowskiego ED: — W Bazarze. stowarzyszenia Spożywcze” 


w skłądach moaterjałów. apteczńych PP, Ferd, | go „Merkury* przy ulicy Senatorskiej Nr 24 
Aug. Galle LT pigsa. —3689 —' (511) > cbela Resursy  Kupieckiej umieszeżóno na 


chnią i śpiżarnią, oraz o trzech, pokojach na górze. Dom ten fruk 

arrett enin jinta morgi gruntu „ rozległym. Oprócz doskonale mm nazwe NE pe 

pod domem, pósiada stajnią, wozownig i. wszelkie „inne „gospodarcze zabudowanig: > Wszyste 
: kie budowle są nowe, oraz starannie. i elegancko PdO; ione, „w ładnem - miejscu i Śro ko- |, 
l wym punkcie osady: położone. Przynosi dochodu 500 rubli focznie. _ _ — — . SE 
Wiadomość udziela właściciel Antoni Bokszański w Dublinie, a przez korrespondeń- 
cją za pomocą dołączonej w liście marki pocztowej. 2—10 21481770 -— 


1 JEUNESSE ET FRAICHEVR. DU TEINT VIOLET 
- „par. emploi de la dee? aapt - 
- CREME DE BEAUTÉ - fe Afa antoi sia vorbii 
a base de GLYCÉRINEvet:de BISMUTH SAVON ROYAL DE;THRIDACE |. 


«t de la Poudre de riz F 
AUX FLEURS DELYS sel. retómmańić 


położony jest w ogrodzie fruk- 


|.kiem, kapeluszem czarnym, z, woglką i szpic- 


I 38 q "rm | sprzedaż: Siodło damskie ż czapiakićm, tre- 
5 AWYOÓR rj POK, „POEEWA, . EAgOR I, Cappa, pe Shi” 


„A SR alic x 
Tiei: 


de Gachemyr | pardes omii pior WBROSt Zielonego Placu LL: | 
V10O LET CÉLÉBRITÉS MÉDICALES ` , i ady Ni TF m sm 
12, Boulevard des Capucines 6" 211, Rue. Sdint- Denis jl ANS MAS W AEGNA 


Retonde du Grand Hote PARIS AE R. OER. 1” Y A 


"EE" o o *©5 


Żakiad froterowania Giaa Massy WIAdOMOŚĆ bardzo ważna 
MAp n T T EEE R 

P rana u osn - 

NAJLEPSZE W ŚWIECIE go; gdzie jęst mieszkanie suche z meblami 
Meksykańskie wygubienie szczurów | i isl Miekięm zawsze Świężem, - w bliz- 


i mysi l „moli, karalu + f- kości Warszawy i kolei. Wiadomość: ulica 
Warszawska Fabryka RUY ynie! A nne fon mi p „Chmielna Nr_68, ania 28. 
i Rolniczych i 0dlówó zał i AE oai Ptn 
3 w pałacu rodzickic officyna pra- w i 
Maszyn, Narzędz CZyo. 6WÓW akad i e | CGIR*un4G | 
(dami sra plik. = o — NEA Lgiie w domt Pozn Ta. 
będzie wynajmowała w roku bieżącgm logomotie 4 zaofRarnią. Reflektanci celem F 0 j? W A R K so /|ckarskiego (przy ulicy Niecałej Nr:7.1 Wiado- 
(e mgr l Ba org TOY Rok Kościoła T EA * PRE 7 zh ig rozległości dies. 120 (włók 8 miary nowopol- miość u. Rządcy domu. —0051—1—1 


ER Aa olei acc ywako-poter. ŻA, t P - A 
a n L 
Fotograficzno-Litograficznym W-go' Fajansą E. Szpądrow skie 0: i $-ki, 
r zal c ima. Kł; NRY mao od, ts tk m, xlor 
Mipdowej, Np, 495 nadszedł ii erit es "W-go, Dutkiewicza. - „-76972—8—3 


GOMANŻU | MALINY, AGREST 


SKŁAD WAPNA KLECZEŃSKIEGO, |SZĘĘĘ = | OSC 


Alea Jerozolimska Nr: 41, wprost ekspedycji towarów drogi żelaznej | 4 f acht nabiału, 


TRUSKAWKI 


są codziennie świeżo zrywane do nabycią na konfitury w Handlu 


MB uszach WW robek; 


148 i obok Kościoła Ś-ge Krzyża: | —-6188— 


jako oparty na własnej: kopajni kamienia wapiennego 1 własnych p ećach dowypałania:wa- | * Jest do wydzierżawienia każdego czagu 4 Skła Owoców 

pos, jest wmożności podjąć „Się chociażby. największych, „dostaw. Sprzedaje  wąpno: ćałem= | w“ pobliżu WAtsa ny i szosy Warszawsko- A d Ea 

wagonami, prawie codziennie napchodzącemi, jak niemniej częściowo, na beczki i korce, ta Łowickićj, Składający się obęcnie 4 30:tn mA Mi Th 

od jednego puda do riajwiękśzej ilości, Podejmoje się wysełania wapna- drogami żelaz- | krów póbkiwi holenderskich a hastępnie po ( LIE W M <4 

nem: Warsz Tere:polską| Warsz. Petersburską, rzeką Wisłą i takowe ekspędjnje. Przytćm | wycieldniu z 37 krów dojnych. - Wiadoniakć d p i i 
L śbok kościoła Ś go Krzyża. 


posiada znaczny zapas WAPNA LASOW ANEGO, zimowego lasowania, które SW7 | pogrziąść można przy rogu ulic Chłodnej 
mi furmaakami na $nfąsto odstawia (8—10) we Sie i Żełażiiej wi don rod Laahs NF nowy M, 
na 2 piętrze w mieszkaniu Nr 8. —705— 


PCT TSG —8929—4—0 
W dniu 18- (25) Lipca 1873 r. o godzinie 10,z rana w Trybunale Cywilnym „W War- 


szawie przy ulicy Długiej pod Nr 549 w Wydziale Feryjnym, sprzedane zostaną w drodze 


na pobra Ziemskie Sieraków Wielki, 


A przyłegłościami, oraz Osada-Fabryczną Cukru Sieraków i Osada Młynarska. w-okitęgu.(i0- 


r 


SEAMH VAN DONA KURZ OZN mai EATA LE 
Do sprzedania  ' 
TRRY.| - arajatek Ziemski, 
if 16 wiorst od Warszawy, ziemi, ; dzięs, 300 
i (włók 30), (z gospodarskiemi budynkami, z do- 


„ora Fa j | à roxa Ty } kary i gniady,- toba młode, rosłe, rasowe i 7 i zem żywyta i 
styńskim Gubernji Warszawskiej połóżońe. Rozległość dóbr zawiera dzies. 627 „(włók 41 aa RA ach, są do. sprzedania przy mainm. - WININOŚO dy ICY VA m 
miorgów 23, prętów 176, miary nówopołskiej, a Osada Fabryczna Cukru, ma rozległości dz..| ulicy Podwał w Hotelu Sławiańskim. Bliższa kowskiej, Nr 71, mieszkania 19. i; 

5 (morgów 10). Na grucie dóbr Ziemskich Sieraków znajdują się budowle jako to: Dom (pa- wiadomość tamże pod Nrem 6; =<7670—1—8 ? NOSIT OLILA SE T 

łac) z cegły na wapno miasiw murowany parterowy, dachówką kryty, przy pałaca ogród | ————""———-—-——------ | mizernie ww 
kwiatówy, warzywny i owoćowy, oraz różne domy mieszkalne i fabryczne, jakoteż , zabudo- KLASZ kasztanowata łysa. z grzywą Do wyprzędania zataz. z .powodu wy, azdu: 
wania gospodarskie, to jest: stodoły, śpichrze, stajnie, wozownie, częścią murówanę, a czę- AM dużą Tozłożoną na dwie strony | Kufer na futrń za rs, 6, Skrzynka na 
ścią drewniane razem w liczbie sztuk 35, nie mniej apparata i maszyny fabryczne do fabry- | z pęciną „białą „u „zadniej nogi, mająca lat | srebró, zó'rś.'5, dra atłasowa nie 
kacji cukrii potrzebne. Licytacja tych dóbr łącznie z fabryką Cukru I Osada Młynarską za- | sześć zginęła z pastwiska. na Saskiej Kępie:| używana, za rs. 8, * (4% 18.4012 dy; > 
ćżnie się oł ”summy rs. 92,493 kop. 84 jako */, części ogólnego szacunku. taksami biegłych w dniu 4 Lipca W porze mocnej.  Łaskawy | wany, 2a 18, 8, „przy í d [4 Tamka; po 


wynależionego, ana vadjum złożyć potrzeba rs. 5000. Bliższe szczegółowe wiadomości po- | znalazca raczy takową odprowadzić do Wła- | Nrem 29, na 1-m piętrze- rontu, w miesz . 
wziąść można w Kancellarji Pisarza Trybunału Cywilnego-w Warszawie w Wydziale I i u| ściciela Michała Datert na Saskiej Kopie kaniu Nr. 5, u Słuchockiego 0d 9 do 11 rano 
Juljape Oząjkowskiego Adwokata, w Warszawie, przy placu Krasińskich pod Nr 5486 za- | w Kolonji Nr 25, za nagrodą, jeżeliby 0- |i od 5 do 7 wieczorem uh kopi A 


(Patrz dodatek). 


||| ARN AE 


mieszkałego. : 1—1 — 7076 — wej. żądał. -—7002 — 2—3 


ER" 


FZ 


Dnia 15 sou 1873 roku. 


W. Księgarni i Składzie Nat Muzycznych. 


TUNAT DANA 


przy wk Krakowskie: Przedmieście, Nr 443 (71), naprzeciw ‘Rêésursy 
Obywatelskiej. 
wyszło ideio pod. tytułem: 


|. SZI OLA 


czyli 


O. wykłań STY I na zr 


w m asady pali cowania i mód inn W 434- ch pzykniah F. 46 | 
(etiud dino. 
żnemu . )yrektorowi Opery Polskiej: przez 
Ą 1 harpi i gry fortepiana ia); W Ai SE zj 
zaj ami kop. (elem powyższe ra 388% 
ażeb sA imie: Predlac perii Pog 


ać 


l Shi int Tuyk 


UNGRA I BA 


przy ulicy Sosa oni: Nr 243 (11 70 


Resursy Obywatelskiej 
‘otza na Skład Giava 


Kaire D ZONAN 


działy królestwa śmezs A s dolinke organografji człowiek al 
5 Śzrzj pytańi o deoc str ących Sory opi E drzewory- 
„tami w tekscie, Piafas ASi źródeł det o Fieowana EJ mło EA wieku > or l 


m 9 TZ0Z: EM, EF ` SU r g ja - ; 
kkk P drta s teg pro cję rs. 1: GRANO sig, Ao RZEZ re | 


—W KSIĘGARNI 
era i a ee 


—6810. m | 


rp | 


(ena Egzen 
e ch 


Gebet 
znajdują się na s 


W 


2 sm a Gabrj ellis, 
„AE słowa” 


zi 
B 
S fg 
sE, 
PEĘ. 
© 
_B 
IE 
[p] 
2 


s a2 E k y'ego, TF 
pis une R Dało pem torg Hugo, tłum, J. Chęciński, kop. 30. 
BAR? s  Cgktskiego, kop. 15: 
0, Kop. 
(af a si l'étais pro) pata Wiktora Higo; tłumaczył 
Be. 5 


ANSERA g WOLFFA 


* wyszły dwa nowe dzieła dla młodzieży: 


onej» Eugenjusz, Młodość sławnych ludzi, tłóm. J. Ghąciński” z 23- ma rycina- 
mi, 13.51 ko 
de 


"Ho., Zleibosno dźiewczynki, przekład z- ffanouzkiego, ardokiony, 19 my- 
cinami, rs, 1 ma | To 6903 — 


(op. 20. ; 
egarni i Bkładzie Nut 


MATAYO 80 ORGELBRANDA 


- naprzeciw, posągu Kopernika, przyjmiije się 
> B"<> MA UM HAR CRRA 


na Aasi, pisma acar czne w iż 18 i za granicy podłodze 

ce; n na dzieła posz ub tomńami w AŻ 

Wy: jatku gdzie pge" przez Rosi MOCE katoi tory I PA 
tne. 


PROF, 6, DE PRECHAMES, = 


ica iS Nr 23, na l -m piętrze od frontu 


Francuzki posiadające język Meniacki 
i muzykę, Nauczyciełe -z obeemi j AIP Yoik 
bez, do przysposobienia do s Polk i 
z dokładną zn med języków i Fi 


muz zdolne ukończyć edukację, Oraz 
Rory Meni A do miec w Kastotsa |- (Eldoradoi NN han 4 pee im 
WSKI i s Zg% pt w ce p rs..600, oraz Gu- 
KA ds Przedm e 17. wernantsi Polki i Francuzki. 
—6933—2—3 —6922—2—4 


I i 


| pi Pegin 


| Gysiidyśa w 


| kr 


e WERE 


Wtorek. 


RINGARNA | 
ALTENBERGA. i ROBITSCHKA 


Krak. Przedm. Nr 38, Ware Saskiego Placu, 
otrzymała na Skła Główny dzieło: 


0 Wieczystej. dzierżawie, 


przez 
A gna ji MEJERA, r 
awa i Administracji, 8-ka, str. 122. 
op., z przesyłką na prowinoją 85 k, 
— 6541 -5 76 
— a packi? sS. Czarnowskiego | 
Nz ną skład główny i pole- 


Ubezpieczeniach 
| "zem zeządzon srt Potas 


my ZB 


BRONISŁAW 1 MAYZEL 
© Cema kop. 20. 
"Nabyć można we" wszystkich  znaczniej- 


o kalsgśmięch gw? i onie 


i KETĘGA A 
EŃ CZARNO WSKIEGO | Ski 
w arszawie, u ica Ù 


hmielna- Nr 8, 


SABA na, ag KA i poleca nowości 


0 POWIETRZU 


w stosunku do odzieży, mieszkania i ziemi 
(a drsoworyi tami), napisał Dr, H. Jerzykowski 
lekarz w Penin. Cena kop. 45 (złp. 3). 


OCH ONERVA 


i zaradczych przećiwko niej środkach, z niem. 
wyd: Vogla, przeł Dr.H, Jerzykowski. Cena 
kop. 15. (złp. 1). Nabywać można we wszyst- 
kich księgarniach. —7024—1—3 


W dniu 6 (15) Lipca r. b., o godzinie 2-ej 
południu, sprzedaną będzie w Trybunale 
arszawie 


NIERU(HOMOŚĆ 


w Warszawie +pod-:Nrem/1010 przy ulicy 

alnej. położona, składająca się-z do- 
mu :frontowego, trzech oficyn. i zabudowań 
gośpodarskich, Licytacja zacznie się od 
Summy. rs. 11,547 kop. 96, Wadium wynosi 
rs. 1,000.. Bliższą wiadomość powziąść moż- 


w Warszawie W ydziału II i u.podpisanego 
| bOwrókcy w Warszawie przy. ulicy. Leszno 
pod. Nrem safis (18 nowym) zamieszkałego. 
zef Kirszrot, Adwokat. 
—7028—2-3 


—— — MMM 

W „dniu 6. (18) lipca 1873., sprzedaną zg- 
stanie w drodze subhastacji w tutejszym Try- 
bunale CINNE 


MERUCHOMOŚC 


Nr 2608 przy „rogu ulic.Bocznej i Zródłowej 
połóżona. . Lic o: p PORĘ się od sum- 


my r: 10, WE) (i) kir /, części szacun- 

ku “täksi piege siih tego, lig rë. 

1,200: ` sp żedady RE karit być 

mogą iw „bittrze: APARAAT banał Éy iinago 

A fes, Obrońcy, SĄ t licy Ś to- 
erśkiej P A Nr” Hay a dż Pati £ 
offmann, 


16961-+2—92 ry as 


DO RÓŻOPOL 


prawem wieczysto- dzierżawnem „posiadana, w 
obrębie dóbr Białołęka, w powiecie i guber- 
Mien aa pagA Wake położona, w 'dnin"'5 we 
pew r. b. o -gódzińie 10- tej z rańa w 
ddinló” Feryjnym -w'Prybuuale Oywiłn$th 
w Warszawie w drodze subhastacji sprzeda- 
ną zostanie. Licytacja rozpocznie się od sum- 
my rs. 13,203; kop.;40,:jako'+/, części sza- 
cunku taksą 4 biegłych ustanowionego. Vadium 
złożyć należy w sumie rs. 1,500. 
* Bliższe objaśnienia o tej sprzedaży powziąść 
można, ótó odńoślie akta przejrzeć w Kan-, 
celatji Pisarza "Frybuuału Cywilnego w War- 
szawie pod N. 549”przy ulicy Długiej, oraz 
; AAAA aim ak sprzedażą kierującego Obroń- 
= Sem ymon Rodzyn, Adwokat, Nr 11 
aj ulica Miodowa. —7052—1-2 


H 
i 
j 
EW" EE —————— 
w AWA | 
potrzebne są Osoby ndk w kształcenia: | 
Guwęrńantką Francuzka, Bona Niemka i Gu- ! 
werner Polak, oraz przyjmuje się płeć żeń- 

ską nauczycielskiego zawodu na. mieszkanie. 


Ulica Norogjęgaórika no 5 no 
—1083—1—3 BIEÓKA. 


DODATEK. do KURATA "weta NE 148. 


Dnia 3 (15) Lipca 1873 rokut 


s dyc t izasowi MASNI r 
yndycy dann ai y 


Domu Handlowego A. Hummel 

et Comp. 

Wzywa wierzycieli massy upadłości D. H. 
A. Hummel et Comp., ażeby się w dniu t7 
(29) Lipca r.b., 0 godzinie 5-tej po południu 
stawili: w miejscu zwykłych posiedzeń Try- 
bunału Handlowego w V Warszawie, pod Nrem 
549 urzędującego, . celem wydania uchwały 
w interesie Joe pasą 
Warszawa, da 30 Czerwca (12 a Beżgg Eo 
Kajetan Wałowski, 

—7057—-1—1 0 


- OSTRZEŻENIE! 


Pelowanie na gruntach i łąkach. włościań- 
skich wsi: Lasy, Zb s jest 


ytkii Z 
wydzierżawione, > Nikomt o pad rolenia 
dzierżawcy. polować nie wolńo po pra- 
wa © polowaniu. -+ 


* Potrzebny jest 


UCZEŃ 


erskiego przy AR Długiej 
tep) ndta.—692 2=9 


do zawodu Fryzje: 
Nr550;7do0F. E 


re omenqująch ocb cieli Narie cielki i 
Bö zmieniła swoje pdókkkęić ź zai 'Dłu- 


iej Nr 17, ną ulicę: ynie stym SĘ NF 17 ni 
dö Wago. Bocka i załatwia jak dawni pól 


wszelkie interesa tyczące się niego Zai 


z największą akuratnością. Obecnie ma do 
umieszczenia, francuzkę z.językiem niemiec- 
kim, muzyką i śpiewem.: „` —871=2—6 6 


PARYŻANKA 


młoda, posiadając gruntownie język nie- 


miecki t fr e kon- 
wersacji wtychżę ANANT ENY na 
Nowym- gficyna lewa, 


wiecię Nr 5 
drugie piętro, mieszkania i: APAN W. zastać moż- 


na od 2-giej do 5-tej po Ào, Awm 
—1073—1—6 


- Rodowita FRANCUZKA, 


życzy gobie udzielać parę 'godziń 'kóńwersa- 
cji za stół 1 mieszkanie: Adressa upra Sza 
się I w Redakcji 4 


STM 
050 B A 
udająca się na sześcio*t ygodniow " kurację 
do Szcze , poszukuję tow. zki pa- 
dróży «ia wspólny koszt. Wiado: (edy go 
Górskiego; Rządcy byłego OZaimkus 
u. Podpisarza Trybunału, Cywilnego | -skiego. 3 s Saomad i 


r 


Potrzebne są zaraż 
do szycia Bielizn 


zdatńe, które 
ciągłe dat. Ulica deda 
nowy, mie mieszkania 35. 


PANNY 


umiejące szyć na maszynie i A mo- 
'gą źnaleść zajęcie, zaraz, ma kor foty 


mięć 
i 4 


$3—115 


warunkach, Wiadomość -przy Ali” 
drja Nr 16 nowy; BPEMMNZĄ, 
678—1—3 


“s 


Potrzebni są: ` 


UCZNIOWIE 


do nauki, w Fabryce Wyrobów Szczotkar- 
ka Aleksa z: sy ra r wa 
zgłoszą się do epu pod tąż firmą, przy 
licy Senatorskiej, w domu W-go Ga le, Nr 
467, wpost kościoła Ś-go Antoniego. 

k —7087- 1 78 — 


Pośraebujy jest 


vezah. 


od lat 14 do 16, w Zakładzie RA 

skim Wil Kreusch, przy ulicy Żabiej, w pà- 

tacu JW. Hr. Ordynata du: ij 0 1 
—6719— 


Poszukiwanym jest obowiązek * 


Rządcy na prowincji, 
z kaucją 1,300 rubli, w rewersach. W iado- 


mość w domu pod Nrem 2782/14 litera a, 
w seen ną. 3 piętrze b go pray ulicy 


MIŻATKA 


mogąca dostarczyć świadectwa Pe gda- 

EDA. do wszelkiej A te y, DOSZUK miejsca 
lecz tylko na przycho nią, mięsz żę pod Nr 

2614 (nowy 4), -ulica Garbarska, dom W- -gO 
Czajkowskiego. —1090—1—1 


~ "Potrzebny jest 


UCZEŃ 


do zakładu Zegarmistrzowskiego,. pod firmą 
F. Besler, przy ulicy gp oj 
i —6534—3 


FZASNANAU 


uazdatnione do szycia Bielizny . na Maszynie, 

zgłosić się zechcą zaraz, do Magazynu Bie- 

lizny. Ulica Nowy-Świat Nr 39 nowy. 
—1067—1—3 


Potrzebna jest 


-MAMKA 


zdrowa -silna i młoda, z pokarmem przynaj- 
mniej sześcio-tygodniowym, jeżeli ze starszym, 
tem lepiej, iadomość. przy ulicy Ś-to 
Krzyzkiej, Nr 25 domu, 10 mieszkania. 

ą — 6836—3—3 


6 WŁĄDYSŁAWY BRANDEL 


. a a 
Pracownia Ubiorów Damskich, 
z Ulicy Niecałej, obecnie przeniesiona na 
Nowy-Świat Nr 55 nówy, 4 dom od rogu Ś-to 
Kirzyzkiej. 5 yata —7085—1—8 


"m | Potrzebną jest- 


DSO 
osiadająca język. francuzki.i niemiecki, któ- 
423 Sa i ah mogła: udzielać. kortepe- 
tycje Panience;z,klassy. trzeciej pensji pry- 
watnej. „Wiadomość u włąściciela domu. Nr 
34/2485a, Nowolipki, —61775—3—8 


A-Z- Pawłowskich 


FABRYKA BIELIZNY 
w Poznaniu. 
- Plac Sapieżyński 
j WN me M. 


Wielki wybór bielizny i ubrań negliżowych 
dla Pań, Panów.i Dzieci. « -—7069—1—15 : 


MAGANN 


na pryncypalnej ulicy w Warszawie, jest do 
wynajęcia zaraz lub od sigo Michała, na 
sgarunkach bardzo korzystnych, 0 czem do- 
wiedzieć się można w Ruskim Magazy- 
mie, przy ulicy Niecałej. _, —7018—2—3 


POSSESJA 


przy ulicy, Górnej Nr 1/2999A, mająca prze- 
strzeni łokci kwadratowych blisko 6,000, a 
` frontu 98, -której połowa jest zabudowana, 
w całości lub częściowó do. sprzedania. * 

— 5617 - 6—6 


Z. E S E S S E P WR 
O dwie mile od stacji Grodziska lub Ru- 
dą Guzowska w Dobrach Grzegorzewice, jest 
do wydzierżawienia „od ut Września r. b. 
na lat (rzy MŁYN WODNY AME- 
RYKAŃSKI, o dwóch gankach, wraz 
z należącemi do mego ogrodem warzywnym 
i owocowym, tudzież gruntem około pół włó- 
ki wynoszącym, do -tego należy piekarnia. 
Wiadomość bliższa na gruncie u Rządcy 
dóbr Grzegorzewice. —6840—2—3 


PRIA 
SYROP 


z Pomarańcz Maltańskich 
czerwonych. 
przygotowany przez p. DEJARDIN, 27 
ulica Richer w Paryżu jest napojem 
bardzo przyjemnym, orzeźwiającym 1 
poszukiwanym podczas upałów let- 
nich, nabalach, wieczorach i 
w teatrach. Skład w Warszawie w Han- 
àlach Win i Delikatesów PP. Anto. 
nie Sigpkowikiog przy Placu Tea- 


tralnym i Sowińskiego 1 Szulca przy 
ul. Długiej. —8833—  (11—26) 
tg 0 CLL 


Jest do sprzedania 


MLECZARNIA 
w dogodnej miejscowości, dobrze urzą dzona 
mająca wziętość i powodzenie, Wia omość 
powziąść można przy ulicy. Chmielnej, w do- 
mu Nr 88 nowy, mieszkania Nr 9, codzien- 
-nie w godzinach przedpoładniowych. 
- —1058—1—3 


ery 
— 


W mieście mającem 6000 ludrości, € 
Ww az ludnej i przyzwyczajonej do 
Dow. ekarskiej, potrzebny jest 

OKTOR na stałe” mieszkanie. — 
Bliższa wiadomość w Składzie Mate- 
rjałów Aptecznych W-goF. Mrozow.:' 
skiego Nr 482, przy. “licy Podwal. 

1-8 — 1059 — 


EE EE E] 
Kto ma do pozbycia 
PRZYJACIELA DZIECI, 


zgłosi stę na Chmielną Nr's, mieszkania 5, 
w godzinach rannych. Tamże Pokój z me- 
blami. —7068—1—1 


Jest do wydzierżawiienia w każdym czasie 


GISERNIA 


na odlewy mosiężne, ze wszęlkiemi nałeżące- 
mi do tejże.rekwizytami; bliższą wiadomość 
powziąść można w miejsca p pod 
4.8. Mizerski, ulicą Cicha Nr 2843, 
Z 658005 6 


RS. 1,800, 


potrzebne są na 2-gi numer hypoteczny do- | 
murowanego. -W= Warszawie, - w „środkowym. 
pajke miasta położonego, ną gruncie dzie- 

zicznym stojącego, na spłacenie, tąkiejże 
summy. -Nieruchomość tą zabezpieczoną w 
Towarzystwie ogniowem na 10,090 rs. i przy- 
nosi rocznego dochodu 3,000 rs. netto i sum- 
ma pożyczyć się mająca, mieścić się będzie 
w pierwszej połowie szacunku domu. Wia- 
domość przy ulicy Ś-to-Jańskiej pod Nrem 8, 
na drugiem piętrze Nr 4 mieszkania. 

í —6959— 2—3 


TINKTURA 


E || PIK 


Która niszczy je w jednej chwili z ich zarod- 
kami i przewyższa w skutku nazwy 'zagra- 
__ .Biczne, ` ud 
"świeży; Sy 

ale -tylko z mojej firmy i za ten ręczę gdyż 
bywa po owy G IWE "| 

na wszelkie parodii zrzrej 12 U 
rzewyższa, w sku ro R) 
roli ci ISU noair odbieraj, leca Skad 
kady apałek W , Dzisiewskiego, przy 
ulicy. Senatorskiej, Nr 4674, pierwasy gom og 
ulicy Bielańskiej, naprzeciw. b. domu Petysku- 
3a.—W tymże Składzie znajduje się Ereann 
Perski świeży, po 121/3, 224,, 40 kop. `~ 

_ puszka, i na fonty w pęcherzach, 

oraz Trucizna na si 8 Szczury, od któ- 


rej natychmiast padają, Bibuła i. p na 
ameby anoa Benzina do wywabiania plam 
o 


odnie do obrzędów pogrzebowych. 
Handlującym odstępuje się TEDA. WB 
—5981 


rzeda- 


) Z powodu wyjazdu są do « 
? nia zaraz trzy F'utra męzkie z po- 
kryciem, dwa olejne obrazy w zło- 

» conych ramach, z których jeden z ze 
garem francuzkim, oraz meble i_po- 

2 rządki gospodarskie. Wiadomość przy 
ulicy Nowy-Świat, w damu gdzie się 
mieści klub ruski, na dole w mieszka- 

— 1046 — © 

4 w 


kaniu Nr 28, | nij 


POSSESJA 


z Ogrodem, 


jest do sprzedania za przystępną cenę, na 
Nowej Pradze pe Nrem ń r Wiadomość 
na miejscu u Właściciela.  —6899—3—3 


PAG: FG. EEN FAA 


3 Po zniżonej cenie 


) DRZEWO 


Sosnowe i Olszowe, nabyć można hur- 
towo lub częściowo w Składkch Her- 


baty L. Krupeckiego w Warszn- 
wie. 1—3 1080 — 


pod Nrem 1769 L. E, nowy 8, pod korzy- 
stnemi warunkami, pożyczki Tow. Kred. 
Miejskiego rs. 35,000. Bliższa wiadomość: 
ulica Zielna Nr demu 20, mieszkania 18, do 
8 zrana i od 4 do 5 po południu. 
—6908—3—3 


W drukarni Kurjerą Warszawskiego, — (Plac Teatralny, Nr 4730, nowy 5). 


- RTP ui Raf | mere _* 
RPP EEE 0 RENO | 


| 


n 
; , Pozostawiony gs VaLci 
; hido sprzedania w Skla- i 
dzie  Fortepianów,..1 
*. Pianin Zagranicznych 
e 


LOKALE. Za Żelazną brand, w 
sza Nr 11, przy zbiegu ulic Targowej i 
1 
a) Na 2-giem pi 
3) Spichrz czyli skład. 
1 
2) Na 1 
3) 5 Składów vel wozowni. i 
4) 3 Piwnic suchych, zdatnych na składy 
3+3 , 


. Do sprzedania » 

GARNITUR MEBLI 
mahoniowych, rypsem kiytych, składający się: 
z Kanapy, 2 Foteli, 6 Krzeseł, stołu przed 
kanapę, Stolik do kart. Szesląg skórą yty 
Także lustro i inne domowe meble, — ulica 
Sienna Nr 2 nowy, kilka domów od Marszał- 
kowskiej, w podwórzu na prawo, na parterz 
(w oficynie), —6323—6 6 


I» Frankla,. przy rogu ulic: Bielańskiej i Tło- 
mackiej Nr 2 nowy, do-bGR W i 
-0 FORTEPIAN 


mahoniowy, prawie zupełnie: nowy, /kencer=' 
towy, 2 fabryki Ehrbara z Wiedńia,'ż całym ` 
"blatem metalowymi i sprejcami,. “najnowszej 
konstrukcji i fasond, vz tonem pełnym i sil- 
rym, zą bardzo przystępną” cean ice prawie: 
o połowę nieżej :kosżtu, oraż F'ortepian 
mahóniowy, mało używany,  '0* 7-miu' okta- 
wach, 'z całym blatem (i ema szprejcami, 
a fasonu, z tonem" pełnymi silnym, : 


z4 bardzo przystępną cenę. 


FORTEPIANY 
w Fabtyce Worłepianów d oia Nowy.) 
Świat Nr 68, obok Opdyapkikj lą gi (i 


Á 
Wwy 


zam A "2 _ Mm A m M = "RB 
BR PORTEPIANY, 
Pianina i Harmonie zagr r 
sprzedania i wynajęcia w agazynie A. 
ERNER, ulica Senatorska,- Nr 16 nowy, 
naprzeciw domu Petyskusa na 1 piętrze. 
wee zaa —6952.-2 E 
W Bazarze przy ulicy Senatorskiej, obok: 
Resursy, jest b Mke i PAS 0 


Szafa duża jesionowa, = 


z pięknego drzewa, roboty Simmlera, o 8-ch 
drzwiąch, rozbierana, mato pany 5 
EJ F L M 0045—1573 U" 


è 


Kawalerski," - 


jest do wynajęcia w domu przy ulicy Sienńej 


pod Nrem 11 nowym. *  - —7055—1—1 
Do najęcia każdego czasu miesięcznie. , 


z przedpokojem, z kuchnią lub bez. 


Ulica Królewska Nr 23; wiadomość u stróża, f 


—7062—1—v' 

D E YKK P U. 

Jest do wynajęcia od Ś-g0 Michała 

LOKAL 

składający się z 3-ch pókoi, kuchni, oraz 
piwnicy, drwalni góry, mogący być podzielo- 
nym; najdogodniej byłoby dla, Emerytów, ce, 
na Toczna rs. 150, może być także ogródek 


dodany. Wiadomość przy ulicy Nowolipki 
Nr 2394, nowy 39. —7066—1—1 


TRZY POKOJE 
z przedpokojem umeblowane, 


na 1-m piętrze, przy ulicy Niecałej Nr 3, 

są do wynajęcia tygodniowo, a nawet na czas 

krótszy. Władomo ću wawęsiełki, 
—1042—1—g 


Jest do wynajęcia 


"MIESZKANIE 


zaraz, złożone z 4 pokoi i kuchni, na 1-m 
piętrze od ulicy, de tego piwnica i komórka, 
przy ulicy Nowolipki Nr 7, obok ogrodu Gi- 
mnazjum męzkiego, róg Karmelickiej. 
—1048—1—83 


Z powodu zmiany miejsca, jest do odnajęcia 


MIESZKANIE 


a pokoje, kuchnia, piwnica da bogu kwar- 
talnie rs. 33 kop. 75, przy ulicy Chłodnej 
Stróż miescowy wskaże. 
—97075—1—1 


Nr domu 37/921. 


S 


E BIELI ` > 
punkcie nadzwyczaj handlo 

ochmalnej; są do najęcia od Kae 
Na dole. 4 Pokoje, Kuchnia (ż dwoma wchodami), : 
ętrze: 2 Pokoje, Salon i Kuchnia, 


r Od Nowego Roku 1874. _ <a 
Sklep z dwoma Pokojami i urządzeniem gazowem. ' “7 
piętrze: 4 Pokoje, Salon z balkonem, Kuchnia, Góra, 


win. Wiadomość u administratora domu. 


Zaraz d 


niczne, -áo | 


_ Do wynajęcia . SZ 
SLD MB MIE 


| umeblowane, w, 


w domu Jana 
-go Michała r. b. 
o, Komórka i Góra. E 
mórka i Piwnica. 


Góra 


Komórkkt Piinia. 


Do najęcia każdego jap z "Nr. 19/9278. 
E L dd 


-DWA POKOJE, ` 


z alkową, kuchnią, drwalnią i piwnicą. 
elza č —7041—1—8 


o wynajęcia jeden: 
Pola 


duży, albo: połowa, w bliskości Sakiego O 
du; prz zed ulic! Królewskiej i: Toket. 


skiego-Przedmieścią;:: pod 'Nrem 9.:domu, “no 
1-m.piętrze.od: frontu : pođi Nrem 2/: miesz- 
kania, z; meblami albo bez. —7088—1-=3: 


© ii 


A gel 


A6 


'Dwa Pokoje z kuchnią na dole do wynaję 
"cią Wraz z meblami, ray Slity Alekna 
Nr dómu 16, a mieszkania 9, Wiadomość 
tamże, pizytem duży Dywan, łokci 8 dłu- 
pa prawie tyleż szerokości KK Rt 
Tory, rara zbiór nut z kwartettów, kwintet- 
tów, duettów i t. p. do sprzedania, 

i ae ga z32% 


H y 

b ARA OK aS Ka 
„przy jednej z pryncypalnych ulic, składając 
Się z 6 lub 8 pokoi, z Ajaa i tania. 
na'ii piętrze od frontu. Mający do wydzier- 
A POTACzą nadesłać adressa pod litera- 
mi J. M.z oznaczeniem meny lokalu, do dy- 


strybucji 'W-go' Łepkowskiego,: przy [ulic 
La Jasko w domu Ne 5/8% egzystającej. 
iai: (AAi Li meds 2—3 


> Sẹ do odnajęcia zaraz na 2 miesiące, na 
Np śe NS menai i ra* Lm 


iętrze Dwa Pokoje z prz 
ADR VES K 
- - Bi j w ogóle przyrządem do 
Eh i kawy. A to moko a 
wolnić najzupełniej osoby przybyłe do War- 
Sżawy na EAE MEA h Gi eć zra- 
na do 11-ej i-po- południu od godz.-5-do-7. 
A U7 —1071—1—1 


„Października r. b. 

na 1-m piętrze, o dwóch balkonach i wej- 
ściach, skłać jące: się ji g ja A oko, 
prze hni, p rki; mo 

b selle nia T vore adomość 
u właściciela domu Nr 17/1701, róg Marszał- 
kowskiej i Wilczej. -v « —70 


3 


OI—3 


wany. - 


"SKLEP 


z oknem wystawowóm, zaprowadzonym ga- 
zem, z przyległym pokojem i z kuchnią, 
w każdym czasie jest, do najęcia przy ulicy 
Niecałej Nr 8. ~ —6991—2—2 


W przechodzie z Leszna ną ulicę. Króle 


wską dnia 11 lipca „z 1 0 godzinie 11 
zgubiono dwie książeczki emerytalne, 

należące do pani Pohlens. 
nalazcę proszę o oddanie takowych na u- 
0 
le 


s elonego koloru, 
e ki 7 d 
ROA = 


7 26971 —3—3 


CZARNY SZAL DAMSKI, 


znaleziony dnia 13 b. m. w Parku Łazien- 
kowskim, jest do odebrania za udowodnie- 
niem własności u Szerwińskiego, podoficera 
Lejb-Gwardji Pułku Ułańskiego, imienia Je- 
go Cesarskiej Mości.  —17080—1—1 


geo W dniu 9 b. m. o godz. 10 wie- 


f "PIES 
wi MOER 
ao 4 ostrzyźony. Uprasza się laska- 
wego ZOBIASCĄ 3 odprowadzenie takowego za 
nagrodą, na ulicę S-to Krzyzką Nr 4 nowy, 
na 1 piętro. iar —7050—1—1 


= Joosoxemo Iensypoxwo 


> 


* 


